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II plenarne 

KC PZPR 
WARSZAWA (PAP). Dziś w Warszawie 

odbywa się X¥!(l plenarne posiedzenie Ko­
mitetu Centralnego Polskiej Zjednoczonej 
Partii Robotniczej. 

Porządek dzienny posiedzenia przewiduje 
dyskusję nad projektem wytycznych Komi­
tetu Centralnego na VII Zjazd PZPR oraz 
przyjęcie uchwały w sprawie zwołania VII 
Zjazdu PZPR, wyboru delegatów oraz dys­
kusji przedzjazdowej. 

Załoga ZPW w Szczecinku 
na mecie pięciolatki 

Sierpień 
w zakładach pracy 

KOSZALIN, SŁUPSK. 
Znakomitym rezultatem za­
kończyła upalny i ciężki z 
uwagi na warunki pracy, 
sierpień załoga Szczecinec­
kich Zakładów Płyt Wióro­
wych. Wraz z wykonaniem 
zadań sierpnia wykonała, 
znacznie przed terminem, za 
dania planu pięcioletniego. 

W sierpniu wykonano 
plan z nadwyżką 18,6 proc., 
sprzedając dodatkowo 533 
metry sześcienne płyt wióro 
wych, 3.900 metrów kwadra 
towych płyt laminowanych 
i 126 tys. metrów kwadra­
towych sztucznej okleiny. 
Poza tym w nowym oddzia 
le przygotowania elementów 
mebli wyprodukowano poza 
planem 47.6 m sześć, płyt 
wiórowych i 225 m kw. płyt 
laminowanych. 

Wcześniejsze wykonanie 
zadań planu pięcioletniego 
pozwoli załodze ZPW wypro 
dukować dodatkowe wyroby 
wartości 145 min zł, w tym 
35 tys. m sześć, płyt wióro­
wych, 550 tys. m kw. płyt 
laminowanych i 13,3 min 
m kw. sztucznej okleiny. 

W bieżącej pięciolatce 
szczecineckie zakłady zosta­
ły zmodernizowane kosztem 
140 min zł, a budowa nowe­
go oddziału, który już 17 lip 
ca br. włączony został do 
eksploatacji, chociaż według 
planu miał być uruchomiony 
dopiero 1 oaździernika, kosz 
towała dalsze 68 min zł. 
Szczecinecka załoga swoją 

pracą udowadnia, źe warto 
inwestować w rozbudowę 
jej zakładu. Nakłady zwra­
cane są szybko przedtermi­
nową i dodatkową produk­
cją. 

Zakład? „Unitra-Unima" 
w Koszalinie. Rozmawiamy 
z dyrektorem Zygmuntem 
Lewandowskim. 

— Wykonaliśmy plan pro­
dukcji w 100 procentach. O-
trzymaliśmy dodatkowe za­
mówienia z okazji Central­
nych Dożynek. To właśnie 
nasz zakład wykonał obro­
towe .słońca" na stadion. 
Ponadto załoga przepraco­
wała w czynie społecznym 
na rzecz miasta 720 godzin. 
W ostatnich dniach wstrzy­
mano nam dostawy wody 
mineralnej. Pracownicy o-
trzymują więc kawę i wodę 
z sokiem. 

Szczecineckie Przedsiebior 
siwo Budowlane ..Pojezie­
rze". Mówi Tadeusz Woź­
niak: 

— Plan sierpnia zrealizo­
waliśmy w 100 procentach. 
Wartość globalna produkcji 
wyniosła 15.3 min złotych. 
Oddaliśmy do użytku budy­
nek mieszkalny z pomiesz­
czeniami na usługi w Czar-
nem. Szkołę Podstawową 
nr 7 i Bazę Rejonową 
„Ruch" w Szczecinku. Na­
poje chłodzące dostarczamy 
budowlanym bez ograniczeń 
Pracują przecież na powie­
trzu. a uoały trwała. 

(dokończenie na str. 3) 

Powodzenie Dni Polskich 
w Hamburgu 

BONN (PAP). Niesłabną­
cym powodzeniem cieszą się 
Eni Polskie w Hamburgu 
(28.03.—7.09.). 

' Polska ekspozycja' jest do­
minującym akcentem na or­
ganizowanej w tym mieście 
stałej wystawie pt. „Ty i 
twój świat" w której poza 
naszym krajem uczestniczą 
Dania i Holandia. O zainte­
resowaniu polską ekspozycją 
świadczy m. in. fakt, że w 
ciągu pierwszych sześciu dni 
zwiedziło ją dotychczas 160 
.tys. .osób, co jest absolutnym 

rekordem wystawy. Prezentu 
jemy na niej — jak wiadomo 
— przede wszystkim arty.ku 
ły konsumpcyjne. Widocz­
nym zainteresowaniem cieszą 
sie wyroby „Desy", nagrania 
polskiej muzyki klasycznej.i 
współczesnej oraz książki i 
albumy — informatory o Pol 
sce. 

Ważnym elementem Dni 
Polskich w Hamburgu są tak 
że rozmowy i sympozja na 
tematy gospodarcze, jnk rów 
nież imprezy kulturalne 5 
aportowa. 

Dorobek liezgey się 
i znaczący 

KOSZALIN. Jutro w dożynkowo przystrojonym Koszalinie rozpoczyna się 
ogólnopolskie spotkanie młodzieży — KOSZALIN 75, które trwać będzie do 
S września. Spotkają się w tych dniach młodzi, najlepsi w pracy, nauce i wy­
szkoleniu bojowym, najaktywniejsi przedstawiciele młodzieży polskiej. 

Nie jest przypadkiem, że 
ogólnopolskie spotkanie mło 
dzieży łączy się z uroczy­
stościami Centralnych Doży­
nek. Po żniwach przyszła 
pora na podsumowanie pra­
cy, wysiłku młodzieży, któ­
ra uczestniczyła w ogólno-
młodzieżowej akcji .„Każdy 
kłos na wagę złota" — za­
inicjowanej przed 10 laty 
przez Związek Młodzieży 
Wiejskiej, w której w bie­
żącym roku wzięło udział 
prawie milion dziewcząt i 
chłopców ze wszystkich or­
ganizacji młodzieżowych. Ko 
szalińskie spotkania są do­
brą okazją do podsumowa­
nia dorobku wszystkich or­
ganizacji młodzieżowych zrze 
szonych w Federacji Socja­
listycznych Związków Mło­
dzieży Polskiej. 

Jest to dorobek liczący 
się i znaczny. Wystarczy 
wymienić najbardziej znane 
działania, wzbogacające nasz 
kraj, wyzwalające w mło­
dych poczucie odpowiedzial­
ności, inicjatywę i ambicję, 
takie jak: „Mój sukces so­
cjalistycznej Ojczyźnie". 
„Młodzież dla postępu", pa­
tronaty nad wielkimi budo­
wami. 

Ogólnopolskie «pot,kanie 
młodzieży — Koszalin 75 

jest kontynuacją tradycji 
zlotów młodzieży polskiej, 
manifestacją młodości i pre 
zentacją dorobku młodzieży. 
W koszalińskim spotkaniu 
uczestniczyć będzie 5 tysię­
cy delegatów. Większość z 
nich to delegaci młodzieży 
z województwa koszalińskie 
go (ponad 3 tysiące) i woje­
wództwa słupskiego. 

Jutro w godzinach połud­
niowych przyjadą do mia­
steczka w Rosnowie pod 
Koszalinem delegaci z kra­
ju. Jest ich ponad 800. Wy­
różniający się w pracy i 
działaniu społecznym młodzi 
robotnicy i rolnicy, osiąga­
jący dobre wyniki w nauce 
uczniowie i studenci, przo­
dujący w wyszkoleniu bo­
jowym członkowie Socjali­
stycznego Związku Młodzie­
ży Wojskowej. Po połudma 
o godz. 17 nastąpi uroczyste 
otwarcie miasteczka a o go­
dzinie 19 delegaci zło­
żą wieńce pod obe­
liskiem żołnierzy radziec­
kich na cmentarzu w Ko­
szalinie. Jednocześnie inne 
grupy delegatów złożą wień 
ce i kwiaty pod Domnik i -c-m 
Wdzięczności przed Urzę­
dem Wojewódzkim i pomni­
kiem „Byliśmy, jesteśmy, 
będziemy" na placu przed 

koszalińskim ratuszem. Te­
go dnia wieczorem z dele­
gatami spotkają się przed­
stawiciele Zarządu Okręgu 
ZBoWiD w Koszalinie oraz 
byli działacze Związku Młc 
dzieży Polskiej. 

W sobotę, w Ustroniu Mor 
skim, gdzie mieszkać będa 
delegaci woj. koszalińskiego 
i w Słupsku odbędą się wo­
jewódzkie podsumowanie 
akcji „Każdy kłos na wagę 
złota". Sobota będzie najważ 
niejszym dniem zlotu. W ko 
szalińskim amfiteatrze 7 de­
legaci zameldują społeczeń-
stu i partii o zrealizowa­
nych zadaniach młodzieży 
wynikających z uchwały 
VI Zjazdu PZPR. 

W niedzielę wszyscy de­
legaci uczestniczyć będą w 
barwnych i kolorowych im­
prezach dożynkowych. 

Koszalińskie spotkanie pod 
sumuje dorobek młodych 
którego wspólnym mianow­
nikiem jest spójność celów 
i dążeń młodzieży z progra­
mem partii i narodu. Mło­
dzi przodownicy pracy i 
nauki chcą zaakcentować w 
ten sposób swoje przywią­
zanie do socjalistycznej oj­
czyzny. (pak) 

Przygotowania dożynkowe na finiszu 

Koszalin, jakiego nie było 
KOSZALIN. Przygotowa­

nia do ogólnopolskiego Świę 
ta Plonów dobiegaja końca. 
Po przekazaniu do użytku 
tak wielkich inwestycji dro 
gowych jak ul. Zwycięstwa, 
czy alei 30-lecia, drogowcy 
zaprosili nas wczoraj na o-
twarcie nowej arterii — 
dwupasmowego odcinka jezd 
ni ul. Janka Krasickiego, 

Fałata i Władysława TV. Ge 
neralnym wykonawcą był 
REDP Koszalin, który koor­
dynował działalność wielu 
podwykonawców. Roboty 
wykonano nadzwyczaj szyb 
ko. Znacznie wcześniej, niż 
przewidywano jeszcze kilka 
miesięcy temu. 

LI. 4 Marca, którą ekipy 
MZDiM przebudowały w 

rekordowo szybkim tempie, 
jest już dekorowana, kilka 
budynków otrzymało tam 
kolorowe elewacje, które 
zdobią tę arterię. 

Trwa ruch na terenach 
wystawowych, gdzie montu­
je się eksponaty, w szyb­
kim tempie przybywa ele­
mentów dekoracyjnych. 

(dokończenie na st.r $) 

PRZYJĘCII 

W AMBASADZIB 

DRW 

WARSZAWA (PAP). Z 0-
kazji 30. rocznicy proklamo­
wania Demokratycznej Repu 
bliki Wietnamu, ambasador 
DRW w Polsce Nguyen Ngoc 
Uyen wydał 2 bm. przyjęcie 
w Warszawie. 

Przybyli: prezes Rady Mini 
strów Piotr Jaroszewicz. Woj 
cicch Jaruzelski, Stefan Ol­
szowski, Franciszek Szlach­
cic. Józef Tejchma. Andrzej 
Werblan, Ryszard Frelek, 
członkowie władz naczelnych 
stronnictw politycznych człon 
kowie Rady Państwa j rzą­
du. przedstawiciele władz na 
czelnych organizacji społecz­
nych i młodzieżowych, repre 
zentanci Wojska Polskiego, 
świata nauki i kultury, dzień 
nikarze. 

Obecni byli członkowie kor 
pusu dyplomatycznego. 

H. KISSINGER 

ODLECIAŁ 

DO USA 

KAIR, WASZYNGTON 
(PAP), Amerykański sekre­
tarz stanu Henry Kissineer 
po krótkiej wizycie w Syrii 
opuścił Jlamaszek i odiecial 
samolotem do Waszyngtonu. 

W ten sposób zakończył on 
swą 10 misje bliskowschod­
nia która rozpoczęła się 21 
sierpnia br. 

Henry Kissincer przybył 
we wtorek wieczorem do 
Ammanu. W czacie krótkiej 
włzyty w Jordanii przepro­
wadził on rozmowy z królem 
Husajnem i w środę p*"zed 
południem udał sśę do Da­
maszku, który był ostatnim 
etanem ie.ro podroby blisko­
wschodniej. J,?k twierdza ob­
serwatorzy polityczni nie na) 
leży oczekiwać żp^nvch snek 
takuiarnych wyników tych 
wizyt, 

Z doniesień agencyjnych 
wynika, że wojska izraelskie 
przystroiły do budowy no­
wel linii obronnej na Sy­
naju. 

Izraelskie siły zbrojne na-
sillły również prowokacje 
*broToe przeciwko |\ibanowi. 
We wtoretr lotnictwo Izrael­
skie dokonało nowvch nalo­
tów na obozy uchodźców pa 
lest^ńskicb w południowej 
części tesro kr* hi. Jafc „,fa_ 
dom o pałestyfikie orc^niza-

wyzwoleńcza nnteniły ™«i_ 
rozumienie par^fowanp mie­
dzy Egiptem i Izraelem. ' 

(dokończenie na str. 2 )  
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Jag podaje TMiOW. słsbe 
układy niżowe zalegają nad 
-lUropą zachodnia i częścio­
wo północną. Pozostałe ob­
szary kontynentu sa pod 
wpływem wvżu, 4 bm. Pol 
ska będzie na skraju wyżu 
znad Europy wschodniej. 

Przewiduje się zachmurzę 
nie małe. miejscami umiar 
kowane. Na zachodzie moż­
liwość wystąpienia lokal­
nych burz. Temperatura mi 
niraalna od 12 do 17 stop­
ni. Temperatura maksymal­
na od 25 do 30 stopni. 



Strona 2 L Z A G R A N I C Y  Cios Pomorza nr 199 

W TELEGRAFICZNYM 
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• KOSMONAUTA Aleksiej Leonow, oświadczył, kore­
spondentowi agencji TASS,- że 20 września przybędą do 
Moskwy członkowie załogi statku „Apollo", którzy uczest 
niczyli we wspólnym radziecko-amerykańskim ekspery­
mencie kosmicznym. 

Leonow, dodał, że grupa specjalistów pracuje obecnie 
nad dokumentem podsumowującym wyniki eksperymen­
talnego lotu „Sojuz—Apollo". 

A KOMUNISTYCZNA Partia Syrii opublikowała w Da 
maszku oświadczenie Biura Politycznego KC, w którym 
zdecydowanej krytyce poddano egipsko-izraelskie porożu 
mienie o 2 etapie rozdzielenia na Półwyspie Synajskim 
wojsk Egiptu i Izraela. Zdaniem KP Syrii, porozumienie 
to oznacza w praktyce dalszą okupację przez Izrael Pół­
wyspu Synaj Wzgórz Goian, zachodniego brzegu Jordanu, 
wschodniej części Jerozolimy, sektora Gazy. 

A DECYZJĄ prezydenta SRI Lanki, Williama Gopalla-
wy, z rządu premiera Sirimavo Bandaranaike zostali usu 
nięci trzej ministrowie należący do partii socjalistycznej 
(LSSP), Przyczyną tej decyzji były różnice poglądów, do 
jakich doszło między dwoma partnerami koalicji rządo­
wej — Partią Wolności SRI Lanki i Partią Socjalistyczną. 
Przywódcy LSSP nie zgadzają się z wieloma aspektami 
polityki wewnętrznej premiera S. Bandaranaike, a zwłasz 
cza z programem nacjonalizacji plantacji, należących do 
kapitału zagranicznego. 

A ZWIĄZEK Radzieckich Towarzystw Przyjaźni i Łącz 
ności Kulturalnej z Zagranicą wraz z Towarzystwem 
Przyjaźni Radziecko-Chińskiej zorganizował w Moskwie 
uroczystą akademię poświęconą 30-leciu wyzwolenia Chin 
spod japońskiej okupacji. Referat wygłosił dyrektor Insty 
tutu Dalekiego Wschodu Akademii Nauk ZSRR Michaił 
Sładkowskij. 

A W NOCY z wtorku na środę ogłoszono w Lizbonie 
komunikat krajowej komisji ds. dekolonizacji informują­
cy o wzmocnieniu władzy portugalskiego wysokiego komi 
sarza w Angoli. Będzie on miał prawo ogłosić stan wy­
jątkowy na całym terytorium Angoli. 

A NA TERYTORIUM Dolnej Saksonii rozpoczęły się 
w środę manewry wojsk Bundeswehry. Będą one trwały 
3 tygodnie. W manewrach biorą udział jednostki pancer­
ne i zmotoryzowane (2.400 transporterów, czołgów i sa­
mochodów wojskowych) o łącznej liczbie 15 tys. żołnie­
rzy i oficerów, a także samoloty i śmigłowce. 

A W ZWIĄZKU RADZIECKIM wystrzelono we wto­
rek kolejnego satelitę telekomunikacyjnego „Mołnia-1". 
Jego zadaniem jest zabezpieczenie eksploatacji systemu 
dalekosiężnej radiołączności telefonicznej i telegraficznej 
oraz przekazywania programów centralnej telewizji ZSRR 
do puktów sieci łączności „Orbita" położonych na Dale­
kiej Północy, Syberii, Dalekim Wschodzie i Azji Srodko 
wej. 

A WE WTOREK rozpoczęła się w Moskwie trzecia 
sesja wspólnej radziecko-amerykańskiej komisji ds. współ 
pracy w dziedzinie transportu. Komisja ta została utwo 
rzona w czerwcu 1973 r. zgodnie z porozumieniem mię­
dzy ZSRR i USA. 

A MINISTERSTWO obrony RFN poinformowało we 
wtorek, że w dniach 15—19 bm. nad terytorium Republi­
ki Federalnej i kilku innych krajów Europy zachodniej 
będą odbywały się manewry lotnicze środkowej strefy 
NATO pod kryptonimem „Cold Fire-75". W manewrach 
będą uczestniczyły wojska powietrzne Belgii, W. Brytanii, 
Kanady, Holandii, USA i RFN. 

A W KRAJU BASKÓW nadal trwają demonstracje i 
strajki protestacyjne, w związku ze skazaniem na karę 
śmierci przez sąd w Burgos 2 patriotów baskijskich. We 
wtorek w strajkach w baskijskich prowincjach Biscaya 
i Quipuzcoa uczestniczyło 65 tys. osób. Władze dokonały 
wielu aresztowań wśród demonstrantów. 

A MINISTER gospodarki RFN, Hans Friderichs przy 
był w środę do Pekinu, gdzie 5 września dokona otwar 
cia zachodnioniemieckiej wystawy przemysłowo-tech-
nicznej. 

A W PANAMIE trwają obrady plenum Komitetu 
Centralnego Ludowej Partii Panamy. W czasie obrad 
rozpatrzono najważniejsze problemy rozwoju gospodar­
czego kraju, a także kwestie dalszej działalności panam 
skich komunistów. Uczestnicy spotkania opowiedzieli 
się za podjęciem konkretnych kroków w celu dalszego 
umocnienia gospodarki narodowej kraju i jej niezależ­
ności. Plenum udzieliło poparcia procesowi przemian 
społeczno-gospodarczych, realizowanych w Panamie 
przez rząd O. Torrijosa. 

Portugalia: rozmowy z przedstawicielami 
partii politycznych 

LIZBONA (PAP). Prezydent COSTA GOMES i premier PINHEIRO DE AZEVEDO 
przyjęli w środę w pałacu Belem delegację Partii Socjalistycznej z MARIO SOARE-
SEM na czele, a następnie Partii Komunistycznej z ALVARO CUNHALEM. Szef 
państwa i premier przekazali przywódcom dwóch partii projekt porozumienia mię­
dzy partiami politycznymi. 

Przewidziane na wtorek 
zaprzysiężenie nowego rzą-
du portugalskiego premiera 
Pinheiro de Azevedo zostało 
odroczone, ponieważ nie zdą 
żył on jeszcze zakończyć 
rozmów politycznych z przed 
stawicielami partii politycz­
nych — oświadczył we wto­
rek przedstawiciel • kance­
larii prezydenta. 

We wtorek odbywały się 
zgromadzenia delegatów Ru 
chu Sił Zbrojnych wszyst­
kich rodzajów wojsk. Ce­
lem zebrań, które były kon 

tynuowane w środę, jest 
przygotowanie zgromadze­
nia ogólnego MFA, które 
5 bm. przedyskutuje spra­
wę zmiany struktury Rady 
Rewolucyjnej. We wtorek 
w Tancos obradowało zgro­
madzenie delegatów wojsk 
lądowych, pod przewodnic­
twem ich szefa sztabu, gen. 
Carlosa Fabiao. W środę od­
były się podobne zgromadzę 
nia delegatów lotnictwa i 
marynarki. 

Wydział informacji i pro­
pagandy Portugalskiej Par-

ULSTERSKI 
KOCIOŁ 

LONDYN (PAP). Wzmoc­
nione patrole wojsk brytyj­
skich krążą po wiejskich 
drogach w południowej czę­
ści hrabstwa Armagh, w 
Irlandii Północnej. Polecenie 
zwiększenia liczebności od­
działów wojskowych na tych 
terenach wydał brytyjski 
sekretarz stanu do spraw 
Irlandii Północnej, Merlyn 
Rees po poniedziałkowej fa 
li aktów terroru, w wyniku 
których 7 osób poniosło 
śmierć. Rees zarządził po­
nadto zamknięcie 22 czyn­
nych jeszcze przejść gra­
nicznych między Irlandią 
Północną i Republiką Irlan­
dzką. 

Ze swej strony rząd Re­
publiki Irlandzkiej, po spe­
cjalnym posiedzeniu, opubh 
kował oświadczenie w któ­
rym potępił dokonane osta 
tnio akty terroru. Wydano 
również rozkaz postawienia 
w stan pogotowia 2 tys. żoł 
nierzy w rejonach przygra­
nicznych. Nie wyklucza się 
wspólnej akcji władz brytyj 
skich i Republiki Irlandz­
kiej w celu zapewnienia bez 
pieczeństwa po obu stronach 
granicy. 

Tymczasem grupująca prze 
ważnie protestantów tzw. 
Rada Robotników Ulsteru 
(UWC) zagroziła we wtorek 
wieczorem strajkiem gene­
ralnym domagając się od 
władz brytyjskich „bardziej 
stanowczej 
prowińcji. 

polityki" w tej 

Misja H. Kissingera 
(dokończenie ze str. 1) 

Agencja France Presse, po 
wołując się na Departament 
Stanu USA, donosi, że prezy 
dent Egiptu Anwar Sadat 
uda się prawdopodobnie pod 
koniec października do Wa­
szyngtonu, aby spotkać się 
z prezydentem Geraldem 
Fordem. 

Agencja pisze, że po para­
fowaniu w poniedziałek no­
wego porozumienia izraelsko 
-egipskiego, prezydent Ford 
ponowił swe zaproszenie pod 
czas rozmowy telefonicznej, 
jaką przeprowadził z szefem 
państwa egipskiego. 

„New York Times" pisał 
w środę, iż prezydent Sadat 
poinformował dziennikarzy 
egipskich, że uda się do sto 
licy USA pod koniec paź­
dziernika. 

6 bombowców izraelskich 
dokonało w środę nalotu na 
obóz uchodźców palestyń­
skich i sierociniec położony 
w pobliżu Tyru w południo 
wej części Libanu. Bombar­
dowanie obozu trwało 20 mi 
nut,. Rzecznik palestyński o-
świadczył, że jeden z izrael 
skich samolotów typu „phan 
tom" został zestrzelony. 

SPRAWA ROSENBERGÓW 

WASZYNGTON (PAP). _ 
Federalne biuro śledcze 
USA po raz pierwszy udo­
stępniło we wtorek prasie 
część tajnych materiałów do 
tyczących śledztwa, jakie 
prowadzono przeciwko mał 
żonkom Rosenberg. Zostali 
oni aresztowani w 1950 r. 

pod zarzutem rzekomego 
szpiegostwa, a następnie o-
sądzeni i skazani na śmierć 
na krześle elektrycznym. 

Wyrok został wykonany. 
Spotkało się to z protestem 
postępowej opinii publicz­
nej na całym świecie, (f) 

POŻAR NA STATKU 

TOKIO (PAP). W Irodę nad 
ranem czasu warszawskiego 
francuski statek handlowy ..Ca 
pitalne Bóugainville" znajdują­
cy się w pobliżu północnych 
brzegów Nowej Zelandii nadal 
sygnały s.o.i. Po wypłynięciu 
statku z Auckland na Nowej 
Zelandii na pokładzie wybuchł 
groźny pożar. Na pokładzie stat 
ku o ładowności 3.B14 ton znaj 
dowało się 36 pasażerów i człon 
kfiw załogi. 

Pożar spowodowało pęknięcie 
przewodu paliwowego. Wycieka­
jące paliwo zapaliło się od 
iskrzącej prądnicy. 

Według ostatnich doniesień, 
„Capitalne Bougainvilłe" dryfu­
je w pobliżu brzegów nowoze­
landzkich. Ogień strawił juź 
Większą ozęśó kadłuba. 

Zaprzysiężenie rzqdu w Peru 
LIMA (PAP) Gen. Francisco 

Morale-* Bermudez, który ob 
jął władzę w Peru po Juanie 
Velasco Alvarado zaprzy­
siągł we wtorek nowy ga­
binet. Jak już podawaliśmy, 
znajduje się w nim polityk 
cywilny, 48-letni Luls Baru a 
Catenada, który objął sta­
nowisko ministra gospodar­
ki i finansów. Jest to pierw 
szy polityk cywilny w rzą­
dzie peruwiańskim od 1948 
roku. 

W skład gabinetu weszło 
poza nim 9 generałów armii 
lądowej, 4 generałów lotnic­
twa i 3 admirałów. Były 
minister górnictwa i ener­
getyki gen. Fernandez Mril-

donado mianowany został 
szefem sztabu generalnego 
armii lądowej. 

Gen. Francisco Morales 
Bermudez dokonał zmian w 
rządzie dymisjonując 9 mi­
nistrów. Po raz pierwszy od 
objęcia w 1968 roku władzy 
przez wojskowych w skład 
rządu wszedł cywil — 48-
-letni ekonomista Luis Ba-
rua Cataneda, mianowany 
ministrem gospodarki i fi­
nansów. Na inme stanowiska 
ministerialne zostali powo­
łani wojskowi. Najważniej­
szą zmianą jest nominacja 
byłego ministra górnictwa 
1 energetyki Jorge Fernan-
deza Maldonado na ttanowi-

sko szefa sztabu. Nowy pre­
zydent Peru zatrzymał w 
rządzie niektórych współ­
pracowników byłego prezy­
denta Yelasco Alvarado — 
tak np. minister spraw za­
granicznych gen. Miguel An 
gel de la Flor Valle pozostał 
na swoim stanowisku, 

2 bm. rząd gen. Moralesa 
Bermudeza postanowił anu­
lować decyzję poprzedniego 
rządu o wysiedleniu z kra­
ju licznych obywateli Peru 
i zamknięciu niektórych ga­
zet. Wszystkie osoby prze­
bywające na wygnaniu będą 
mogły obecnie powrócić do 
kraju. 

tii Komunistycznej opubliko 
wał oświadczenie o stosun­
ku PPK do organizacji 
wchodzących w skład Tym­
czasowego Sekretariatu Sił 
Lewicy, utworzonego 25 
sierpnia. 

Oświadczenie stwierdza, że 
5 organizacji wchodzących 
w skład sekretariatu wyko­
rzystało pierwsze różnice 
zdań do rozpoczęcia kampa­
nii przeciwko Partii Komu­
nistycznej. Przedstawiciele 
PPK opuścili w związku 
z tym posiedzenie zjedno­
czonego sekretariatu. 

RAKIETA 
„WERTIKAL-3" 
WYSTRZELONA 
W ZSRR 

MOSKWA (PAP). Jak po­
daje agencja TASS, zgodnie 
z programem współpracy 
krajów socjalistycznych w 
dziedzinie badania i wy­
korzystania przestrzeni ko­
smicznej dla celów pokojo­
wych, 2 września br. z tery­
torium europejskiej części 
ZSRR wystrzelono rakietę 
geofizyczną ,Wertikal-3" na 
wysokość 502 km. 

W montażu i badaniach 
aparatury naukowej znajdu 
jącej się na pokładzie rakie 
ty „Wertikal-3" uczestniczyli 
naukowcy — Bułgarii, Cze­
chosłowacji i ZSRR. Byli oni 
także obecni przy starcie ra 
kiety. 

^Instytuty naukowe kra­
jów uczestniczących we 
wspólnym eksperymencie 
przystąpiły do opracowywa 
nia otrzymanych informacji. 

NORMALIZACJA 
SYTUACJI 
NA TIMORZE 

PARYŻ (PAP). iCorespor 
dent PAP, Robert Bielecki 
pisze: 

Po niedawnym strajki 
powszechnym sytuacja ns 
Korsyce powraca do nor­
my. Obie strony — władze 
centralne i autonomiści •— 
manifestują wolę podjęcij 
dialogu i rozwiązania v. 
drodze polubownej przyna; 
mniej niektórych proble­
mów wyspy. 

We wtorek nowy prefekl 
regionu korsykańskiego, J« 
an Riolacci powołał na stj 
nowisko swego doradcy Jo 
sepha Pasteura, dziennika­
rza z Bastrii, który cieszy 
się popularnością wśród 
miejscowej ludności i zna 
dobrze jej problemy. Powie 
rzono również Korsykanom 
kilka ważnych stanowisk w 
administracji tworzącego 
się departamentu Górnej 
Korsyki. 

Przywódca autonomistów, 
Edmond Simeoni, przebywa 
jący w jednym z więzień 
paryskich, potępił terrory­
styczne zamachy części lud­
ności korsykańskiej i wez­
wał Korsykanów do „kon 
tynuowania legalnej akcji 
w ramach państwa fran­
cuskiego". W oświadczeniu 
opublikowanym we wtorek 
wieczorem stwierdza on, że 
celem mieszkańców wyspy 
powinno być uzyskanie sze 
rckiej autonomii, ale rów­
nocześnie utrzymanie ści­
słego związku z Republiką 
Francuską. 

We wtorelc wieczorem 
korsykański „Komitet Anty 
represyjny" usiłował zorga 
nizować w Ajaccio nową 
demonstrację uliczną, ale 
ulewny deszcz zmusił auto 
nomistów do poprzestania 
na krótkim wiecu w miej­
scowym pałacu kongresów. 
Wiec ten odbył się pod ha 
słem uwolnienia E. Simeo-
niego,, któremu.za uczestni­
ctwo w tragicznej strzelani 
nie w Alerii grozi kara 
śmierci. Przeważa opinia, 
że sprawa uwolnienia Si-
meoniego może stać się ele 
mentem jednoczącym różne 
odłamy ludności korsykań­
skiej, która do niedawna 
nie potrafiła wysunąć 
wspólnych żądań, (w) 

Temat: książka 
A W MOSKWIE rozpoczęła się w środę sesja Między 

Ko"li.tetu Książki, działającego pod egidą 
MES CO. Uczestniczą w niej wybitni specjaliści z Euro 

py, AZJI, Afryki i Ameryki, przedstawiciele organizacji 
międzynarodowych (m. In. UNESCO), wydawcy, biblio­
tekarze, pisarze z USA, Wielkiej Brytanii, Francji, RFN, 
Kolumba. ' ' 

Uczestnicy narady przedyskutują międzynarodowy 
program kolportażu i popularyzacji książek i czytelnic­
twa, realizowany przez UNESCO. 

Dramat w cenfrum Nicei 
PARYŻ (PAP). W cen­

trum Nicei rozegrał się we 
wtorek dramat, którego „bo 
haterem" był 24-letni Guy 
Tohalian. Z pistoletem i bu­
telką, w której — według 
jego słów — miała znajdo­
wać się nitrogliceryna, wtarg 
nął on do miejscowego od­
działu banku „Credit Lyon-
nais" w chwili, kiedy znaj­
dowało się tam ok. 200 o-
sób. Zatrzymał w charakte­
rze zakładników dwóch u-
rzędników banku (dyrekto­
ra i kierownika do spraw 
personalnych) po czym za­
żądał okupu w wysokości 6 
milionów franków. 

Przybyłe na miejsce od­
działy policji otoczyły 
gmach banku i wstrzymały 
ruch na sąsiednich uiicach. 
Rozpoczęto długotrwałe ne­

gocjacje z przestępcą, które 
jednak nie przyniosły żad­
nych rezultatów. Tchalian 
zgodził się jednak na wy­
mianę swych zakładników 
na dwóch policjantów. Zażą 
dał jednak, aby byli ubrani 
jedynie w sportowe koszul­
ki i szorty. Chciał bowiem 
stwierdzić, że nie są uzbro­
jeni. 

Dwóch policjantów — za­
kładników w nocy z wtor­
ku na środę weszło do ban­
ku^ i zdołało zmylić czuj­
ność Tchaliana, który zbli­
żył się do okna i został za 
strzelony przez policjantów 
znajdujących się na zew­
nątrz. Butelka, którą posłu­
giwał się przestępca została 
zabrana do ar alizy. Zda­
niem ekspertów nie zawie­
rała ona nitrogliceryny. 

Azyl 
LIMA, NOWY JORK 

(PAP). Po nieudanej ponie­
działkowej próbie dokona­
nia zamachu stanu, w Ekwa 
dorze panuje spokój. Przed 
stawiciele wszystkich warstw 
społeczeństwa kraju popie­
rają w licznych deklaracjach 
rząd prezydenta Lary. 

Gen. Raul Gonzales Alvear 
•—* przywódca rebelii — 
schronił się w ambasadzie 
reprezentującej faszystowską 
juntę Chile w Quito i zwró 
cił się o azyl. 

W ambasadzie Chile schro 
nił 'się również major Ro­
berto Augustine Baras, 
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WMUROWANIE AKTU EREKCYJNEGO 

Fabryka domów 
w Słupsku 
SŁUPSK. Wczoraj na roz­

ległym poiu pomiądzy Słup 
skiem a Ustką odbyło się 
wmurowanie aktu erekcyj­
nego pod budowę fabryki 
domów, wielkiej nadziei 
mieszkańców Słupska/ któ­
rzy czekają na przyśpiesze­
nie programu budownictwa 
mieszkaniowego. 

Na terenie przyszłej bu­
dowy akt erekcyjny wmu­
rowali: I sekretarz KW 
PZPR w Słupsku — Stani­
sław Mach i wojewoda słup 
ski, Jan Stępień. Fabryka 
domów typu FD-3 została 
zaprojektowana w Biurze 
Projektowo - Konstrukcyj­
nym Materiałów Budowla­
nych „ZREMB" we Wrocła­
wiu. Jest to nowoczesny 
obiekt którego zdolność pro 
dukcyjna wynosić będzie na 
początku 3 tys. izb rocznie, 
& docelowo ponad 6 tys. izb 

Produkcja mieszkań bę­
dzie zautomatyzowana, zor­
ganizowana systemem poto­
kowym, a nowoczesne urzą­
dzenia obsługiwać będzie za 
ledwie 176 specjalistów. 
Cykl realizacji zaplanowa­
no na 18 miesięcy. Ge­
neralnym dostawcą ca­
łości wyposażenia jest 

„FABEX — ZREMB" War­
szawa, a wykonawcą in­
westycji Słupskie Przedsię­
biorstwo Budowlane. 

Budowa słupskiej fabryki 
domów jest jednym z punk­
tów realizacji przyśpieszo­
nego rozwoju potencjału 
słupskich przedsiębiorstw 
budowlanych. W ślad za tą 
inwestycją budowana bę­
dzie pod Bytowem druga 
fabryka domów, której głów 
nym wykonawcą będą przed 
siębiorstwa Zjednoczenia Bu 
downictwa Rolniczego. Wy­
maga to jednocześnie przy­
śpieszenia rozbudowy mo­
cy przerobowej Słupskiego 
Przedsiębiorstwa Instalacji 
Budownictwa, które zaczyna 
realizować własny program 
inwestycyjny. Musi to być 
wszystko zsynchronizowane 
z budową fabryk domów. 

Obecnie w Słupskim 
Przedsiębiorstwie Budow­
lanym trwa modernizacja 
wytwórni poligonowej ele­
mentów mieszkaniowych. 
Po zastosowaniu niezbęd­
nych usprawnień, zdolność 
produkcyjna OWT w Słup­
sku w połowie przyszłego 
roku sięgnie 4200 izb miesz­
kalnych. (pak) 

RYBACY „BAtTYKU" 
WYKONALI ROCZNY PLAN 
POŁOWÓW 

KOŁOBRZEG. Po ustec-
kim „Korabiu" do grona naj 
lepszych, którzy wywiązali 
łię już z tegorocznych za­
dań połowowych, dołączyli 
rybacy kołobrzeskiej Spół­
dzielni Rybołówstwa Mor­
skiego „Bałtyk". 

31 sierpnia o godz. 17 port 
kołobrzeski rozbrzmiewał hu 
kiem petard i wystrzeliwa­
nych rakiet. Tak witano jed 
nostki przywożące do portu 
brakujące do pełnego wyko­
nania planu ryby. Radość 
była tym większa, że po raz 
pierwszy w dziejach spół­
dzielni udało się tak szybko 
wykonać roczne zadania po­
łowowe, wynoszące 2.640 ton 

Pomyślne polowy trwają na 
dal, do wczoraj rybacy „Bał 
tyku" złowili dodatkowe 40 
ton ryb. 

„Bałtyk" posiada 12 ku­
trów 17-metrowych. Najlep­
szymi wynikami legitymuje 
się załoga „Koł 24" szypra 
Jana Ciećwierza, która złowi 
ła już 270 ton ryb, wyłącz­
nie konsumpcyjnych. 

Prawie całość poławianych 
ryb spółdzielnia przeznacza 
do przetwórstwa. W bieżą­
cym roku wyprodukuje 2 tys 
ton konserw. Ostatnią jej 
nowością są wędzone filety 
w oleju. 

<wł) 
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Remisowy pojedynek 
Oczekiwany z dużym za­

interesowaniem sparringowy 
mecz kadry Polski z zespo­
łem Hannover 96 (RFN) 
przed meczem o mistrzostwo 
Europy między Polską a Ho­
landią wywołał zrozumiałe 
zainteresowanie sympatyków 
futbolu. 

Wybrańcy trenera Górskie 
go zremisowali wczoraj na 
stadionie krakowskiej Wisły 
z zespołem I ligi RFN 2:2 
(1:0). Bramki dla Polski zdo 
byli: Marks w 15 min. i Do-
marski w 70 min. a dla Kan 
nover 96: Hegmayer z kar­
nego oraz Hayduck. Zawo­
dy prowadził p. Srodecki 
(Polska). 

Był to bardzo interesujący 
sprawdzian polskich piłka­
rzy. Trener Górski wykorzy­
stał w nim aż 15 piłkarzy. 
Do przerwy zespół wystąpił 

w składzie: Tomaszewski, 
Szymanowski, Ostafiński, 
Wawrowski, Żmuda, Masz-
czyk, Lato, Cmikiewicz, Bu­
la Gadocha. Po przerwie w 
zespole naszym wystąpili 
Krawecki, Kasperczak, Dejna 
Domarski. Natomiast trener 
gości dokonał aż 6-osobo-
wych zmian. 

Sympatycy futbolu ogląda 
jąc pojedynek mogli mieć 
wiele zastrzeżeń do naszych 
piłkarzy za ich grę. Szczegół 
nie odnosi się to do linii 
obrony, która popełniła wie 
le błędów. Z jej to winy goś 
cie zdobyli obie bramki. Ze­
spół Hannoveru zaprezento­
wał się z jak najlepszej stro 
ny. Szczególnie podobali się 
Dahl (reprezentacyjny pił­
karz Danii or*?. zdobywcy o-
bu bramek, (sf) 

POLSKA - BUŁGARIA 2:1 
Zwycięstwem nad Bułgarią 

rozpoczęła nasza reprezentacja 
młodzieżowa swój udział w mło 
dziejowych mistrrost.wach Euro 
py. Polacy w grupie VIII zaj­
mują drugie miejsce za druży­
ną bułgarska, która jednak ro-
zeg-j;ła już trzy mecze. Trzecia 
drużyna tej Krupy — Grtcją w 

dwóch meczach z Bułgarią nis 
zdobyła punktu. 

Tabela grupy VIII: 
1. Bułgaria 2 4:1 5—s 
2. Polska 1 2:6 2—i 
2. Grecja 2 0:4 i—4 

Następy mecz rozegrają Po 
lacy z Grekami 15 października 

PIŁKARSKIE ME 

We Vrederil<shvan (Danial od 
był się kolejny pojedynek w 
eliminacyjnej grupie IV mło­
dzieżowych piłkarskich mi­
strzostw Europy (do lat li). 

Reprezentacja Szkocji pokona 
ła Danię 1:0 (1:0). 

W tabeli prowadzi Szkocja 4 
punkty przed Rumunią I pkt. 
1 Danią i pkt. 

KOSZALIN. Dobiegają już końca prace przy urządzaniu dożynkowej wystawy 
rolniczo-przemysłowej na rozległym terenie przy ul. Janka Krasickiego. Pozostała 
do zrobienia jeszcze tylko kosmetyka otoczenia pawilonów oraz wstawienie do nie­
których z nich eksponatów, (hz) 

Fot. Józef Piątkowski 

Koszalin, jakiego nie było 
(dokończenie ze str. 1) 

W centrum miasta — na 
placu Bojowników PPR do 
biega końca przebudowa na 
wierzchni. I tu, podobnie 
jak wcześniej na wielu in­
nych budowach, pomagają 
ludzie w mundurach, koł­
nierze wnieśli wielki wkład 
w przygotowanie miasta do 
dożynek, w szybkie zreali­
zowanie wielu inwestycji. 
Pomagali żołnierze z mia­
sta, pomagały również od­
działy przyjezdne. Wszyst­
kie spisywały się doskonale 
zasługując na uznanie władz 
i wdzięczność koszalinian. 

Koszalinianie, gospodarze 
tegorocznego Święta Plonów 
mają również duży udział w 
pracach przygotowawczych. 
Pisaliśmy o wielu pracach 

społecznych na rzecz mia­
sta, o pomocy okazywanej 
przedsiębiorstwom wykonaw­
czym, a także o powszech­
nym porządkowaniu posesji, 
malowaniu drzwi i okien, 
słowem — robieniu generał 
nych porządków. 

Główna uwap» kieruje się 
teraz na dekorację miasta. 
Z godziny na godzinę zmie 
nia ono swój wygląd. Dobie 
ga końca konkurs na najle­
piej zorganizowaną wystawę 
sklepową i najlepszy . wy­
strój wnętrza zakładów ga­
stronomicznych. Jego efek­
ty a współorganizatorem 
konkursu była redakcja 
„Głosu Pomorza", są w.idocz 
ne w całym mieście. Na wie 
lu budynkach zawieszono 
już flagi, na ulicach usta­
wiono dziesiątki elementów 

dekoracyjnych. Prace te na 
brały dużego tempa, do piąt 
ku, kiedy to będzie dzień go 
towości, całe miasto stanie 
się kolorowe. 

Nie oznaczać to jednak bę 
dzie jeszcze końca robót. Mo 
slostałowcy z wielkim poś-
więcenim oracują przy mon 
towaniu dachu nad amfi­
teatrem, zakłady gospodar­
ki komunalnej w piątek bę­
dą kończyły robienie porząd 
ku. Jeszcze w sobotę rano 
dzieci i młodzież, z koszałiń 
skich szkół usuną z ulic i 
placów ewentualne pozosta­
łości robót — drobne śmieci, 
papiery ilp. I dopiero wów 
czas będzie można powie­
dzieć. że miasto jest przy­
gotowane do wielkiego świę 
ta. 

(el-ef) 
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Sierpień w zakładach pracy 
(dokończenie ze str. 1) 

Zakłady Radiowe „Unita-? 
-Eltra" w Białogardzie. Dy­
rektor Stanisław Ciechano­
wicz poinformował nas, że 
plan produkcji wykonano w 
117 procentach, zaś sprzeda­
ży — w 106,4 proc. Pracow­
nicy wydziału montażu wy­
korzystywali urlopy. W 
dwójnasób pracował dział 
głównego mechanika. Służ­
by pomocnicze przystosowa­
ły bowiem kilka wydziałów 
produkcyjnych do rozpoczę­
cia wyrobu samochodowych 
anten prętowych. We wrześ­
niu zostaną zakończone pra­
ce adaptacyjne i rozpocznie 
się próbna produkcja. 

(jawro) 

Zakład Przemysłu Maszy­
nowego Leśnictwa „SAFO" 

w Słupsku dokonał bilansu 
działalności za sierpień i 
za 8 miesięcy br. W sier­
pniu plan sprzedaży wyko­
nano w 107 proc., za 8 mie 
sięcy: sprzedaż — 101,5 
proc., a eksport — 113,6 
proc. Na rynek krajowy 
dostarczono 11 szlifierek 
dwutarcznych do obróbki 
drewna i 15 na eksport, po 
nadto 10 szlifierek taśmo­
wych ręcznych dla odbior­
ców krajowych i 30 dla za 
granicznych. Odbiorcy z 
NRD zamówili w zakładzie 
partię tego typu szlifierek 
przedłużanych. Wysłano 20 
sztuk, realizując całe zamó­
wienie. 

Fabryka Rękawiczek i 
Odzieży Skórzanej w Miast 
ku wykonały sierpniowy 
plan sprzedaży wyrobów, 
rmurnfwm—mm nniiiwnnim—iidijmiu 

chociaż nie obyło się bez 
zakłóceń produkcji. Zastra­
szająco wzrosła absencja 
chorobowa. Ogólnie zaś za 
8 miesięcy na plan sprze­
daży w wysokości 215,9 
min zł sprzedano wyroby 
za 225,3 min zł. 

Stoczniowcy z Ustki upo 
rali się z planem sierpnia, 
wykonując 2 kutry b25-sa 
(dla „Szkunera" z Władysła 
wowa i „Kutra" z Darło­
wa), natomiast za 8 miesię­
cy wykonano 12 kutrów 
tego typu oraz prototyp su-
perkutra b-410, również dla 
„Szkunera" z Władysławo­
wa. Superkuter jest obecnie 
sprawdzany na łowiskach 
Bałtyku. W sierpniu wyko 
nano również łodzie ratun­
kowe. 

fwł. jawro, mef) 

Jeździeckie atrakcje 
Jedną z głównych i nie­

wątpliwie najbardziej atrak 
cyjnych imprez sportowych 
organizowanych z okazji Cen 
tralnych Dożynek w Ko­
szalinie będą ogólnopolskie 
zawody jeździeckie. Odbędą 
się one w nadchodzącą nie­
dzielę, 7 bm. na stadionie 
Bałtyku o godz. 16. Program 
przewiduje dwie konkuren­
cje w najwyższej klasie 
sportu jeździeckiego, a mia 
nowicie konkurs potęgi sko 
ku i konkurs zręczności po 
wożenia zaprzęgami 4-kon-
nymi. Oba konkursy roze­
grane zostaną z udziałem 
czołówki krajowych jeź­
dźców. 

Do konkursu potęgi sko­
ku zgłoszono 120 koni. Za­
chodziła więc potrzeba prze 

prowadzenia eliminacji. Od 
będą się one w dniach 5-6 
bm. w Białym Borze. Naj­
lepszych z tych eliminacji 
zobaczymy na stadionie Bał 
tyku. Do konkursu zgłosiła 
się cała czołówka krajowa, 
m. in. olimpijczycy P. Wa-
wryniuk, S. Grodziński, W. 
Dziadczyk. Środkowe Pomo 
rze reprezentować będzie A. 
Kurowski z Białego Boru. 
Główną nagrodę w tym kon 
kursie funduje minister roi 
nictwa. 

Przed kilkoma dniami od 
były się w Sopocie mistrzos 
twa Europy w powożeniu 
zaprzęgami, konnymi. Pola­
cy, jak wiadomo, zdobyli 
na nich srebrny medal. Wi­
cemistrzowską drużynę Eu­
ropy w składzie: T. Czer­
wiński, Z. Szymoniak i J. 

mmm 

ROLNIK ZGINĄŁ W PŁOMIENIACH 
SŁUPSK. Groźny pożar 

wybuchł przedwczoraj rano 
we wsi Głobino. W zagro­
dzie rolnika Władysława 
łlowańca ogień strawił o-
borę, chlewnię i stodołę 
wraz z plonami tegorocz­

nych zbiorów złpoża i siana 
oraz maszynami rolniczymi 
wartości ok. 190 tys. zł. W 
palącej się stodole poniósł 
śmierć właściciel gospodar­
stwa. Wszczęte dochodzenie 
ustala przyczyny pożaru. 

Waliszewski zobaczymy na 
koszalińskich zawodach. O-
prócz nich wystąpi też m. 
in. inny uczestnik ME — A. 
Musiał Jak można się by­
ło przekonać z relacji tele­
wizyjnej — powożenie za­
przęgami czterokonnymi jest 
bardzo widowiskowe. 

Na zakończenie zawodów 
zaprezentowane zostanie wi 
dowisko pn. „Wesele kra­
kowskie", z udziałem Zes­
połu Pieśni i Tańca „Kra­
kowiacy" oraz jeźdźców. Za 
praszamy więc na stadion 
„Bałtyku". Wstęp wolny. 

Warto dodać, że te atrak 
cyjne imprezy organizują 
Sekcja Jeździecka WFS w 
Koszalinie i Okręgowe Przed 
siębiorstwo Hodowli Zwie­
rzą Zarodowych, (par) 

Drugi pożar tego dnia 
Wybuchł we wsi Tawęcino 
(gmina Łebin). Z nie usta­
lonych jeszcze przyczyn w 
zagrodzie rolników Eliasza 
Szewczyka i Zygmunta Ja­
niszewskiego spłonęły dwie 
obory, stodoła i szopa war 
tości ok. 70 tys. zł. (hz) 

OGÓLNOPOLSKI 
PLENER 
PRZEMYSŁOWY 

KATOWICE (PAP). Rytm 
życia ludzi wielkoprzemy­
słowego regionu oraz jego 
krajobraz są motywem 
przewodnim zainteresować 
nia kilkudziesięciu plasty­
ków przybyłych z całego 
kraju na otwarty 3 bm. w 
Rudzie Śląskiej VIII Ogól­
nopolski Plener Przemysło 
wy na Śląsku. 

Podczas trwania pleneru 
do 20 bm. twórcy spoty-, 
kać się będą z górnikami^ 
hutnikami, młodzieżą, za-
poznają się z wynikami ich 
oracy formami spędzania! 
wolnego czasu, zaintereso^ 
waniami, wymienią po-
glądy na temat współczes­
nej plastyki i roli twórców 
sztuki. W plenerze udział 
biorą także goście z CSRS, 
Jugosławii, NRD i Węgier^ 

.PRZECIW WOJNIE" 

A W MUZEUM Okręgo­
wym w Przemyślu otwarta* 
wystawę medali, zatytuło^ 
waną „Przeciw wojnie". Ze 
brano na niej 100 ekspona­
tów, wykonanych przez 
twórców krajowych (m. in* 
Bolesława Chromego z 
Krakowa i Józefa Stasiń­
skiego z Poznania). Najlicz 
niejszą grupę stanowią pra; 
ce dotyczące ostatniej woj­
ny przedstawiające cierpie­
nia narodu i walkę przeciw 
ko hitlerowskiemu okupan 
towi. Odrębną grupę stano 
wią prace głoszące idee po 
koju. 

Nowe znaczki: 
ONZ i KBWE 

WARSZAWA (PAP). Dw< 
ważne wydarzenia międzyna­
rodowe: 30. rocznicę utwórz* 
nia Organizacji Narodów Zjed 
noczonych oraz 3 fazę Konffe 
rencii Bezpieczeństwa i Współ 
pracy w Europie uczciła Pocz 
ta Polska wydaniem nowych 
znaczków. Wydrukowano je 
na papierze kredowanym, są 
wielobarwne i mają wartość 
nominalną po 4 zł. 

Pierwszy z nich zaprojektó 
wany został przez Andrzeja 
Heidricha i przedstawia sym 
boliczny rysunek ze zna­
kiem ONZ. Na drugim, we­
dług projektu Henryka Chy­
lińskiego znajduje się na bia 
lym tle niebieska litera ,.E" 
7. wkomponowaną w niA bia-
lo-czerwoną flagą l napis „H«l 
sinkl Konferencja Bezpieczeń­
stwa i Współpracy w Euro­
pie". 

Premiera 
„Pluskwy" 
w reżyserir 
Konrada 
Swinarskiego 

WARSZAWA (PAP). Te­
atr Narodowy w Warszawie 
przedstawił 2 bm. jedno 
z ostatnich dokonań scenicz 
nych Konrada Swinarskie­
go — przygotowaną przez 
niego „Pluskwę" Włodzimie 
rza Majakowskiego. Czcząc 
pamięć reżysera, zespół te 
atru zaprezentował spek­
takl w kształcie, jaki mu 
nadał Konrad Swinarski. 
Ostatnie przygotowania do 
premiery prowadzone były 
pod kierunkiem Ewy Staro 
wieyskiej, która współpra­
cowała z artystą przy insce 
nizacji „Pluskwy" w Berli­
nie Zachodnim. 

Spełniając zamierzenia 
reżysera zespół wystąpił z 
premierą w dniu przez nie 
go ustalonym. 

Motocyklista 
poniósł śmierć 

SILNOWO. Na drodze w 
okolicy Smiadowa 27-letnT 
Andrzej M. jadąc nisostroi 
nie motocyklem WSK stra­
cił panowanie nad kierow­
nicą i wpadł na drzewo od 
nosząc ciężkie obrażenia 
ciała — pęknięcie czaszki. 
Po przybyciu lekarza pogo­
towia ratunkowego motocyk 
lista zmarł, (hz) 
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DOŻYNKOWY KOROWÓD 

NIM NABIERZE WDZIĘKU I BARW 
KOSZALIN. Nie ma w tym żadnej 

przesady — około pięciu tysięcy wy­
konawców Uczyć będzie dożynkowe 
widowisko. Kiedy w ubiegłym miesią­
cu publikowaliśmy wywiad z autorką 
scenariusza, reżyserem i choreografem 
Bożeną Niżańską — zespoły, kapele, 
sportowcy zaczynali się dopiero zjeż­
dżać na koszalińskie zgrupowanie. 
I ani się obejrzeliśmy, jak — po pró­
bach w poszczególnych grupach — 
przygotowywane widowisko dojrzało 
do etapu końcowego: rozpoczęła się 
praca nad łączeniem obrazów w jedną 
całość. 

Wczoraj, już na stadionie Gwardii, 
©dbyła się próba pierwszej części do­
żynkowego pokazu. Gdy na koronie 
stadionu trwały jeszcze ostatnie prace 
porządkowe, na płycie boiska zaczęły 
się jawić pierwsze figury i układy, 
z których za kilka przecież tylko dni 
ma się wyłonić wspaniała, barwna ca­
łość. 

Upał. Młodzież ubrana w najwygod­

niejsze do tych warunków stroje. Z 
pozoru — przed nami kotłuje się 
pstrokaty i niezdyscyplinowany kilku­
tysięczny tłum. Z głośników padają 
pierwsze dyspozycje: Bożena Niżańska 
spokojnie, precyzyjnie zaczyna opano­
wywać oddane pod jej komendę tysią­
ce ludzi. Ni stąd ni zowąd widzimy 
stojące w pozycji wyjściowej zespoły. 

I zaczyna się. Kolejno, punkt po 
punkcie „przerabiana" jest pierwsza 
część programu. Bez kostiumu, bez ko­
loru, który w tym widowisku odgry­
wać będizie ogromną przecież rolę, za­
czyna się przed nami zarysowywać 
obraz za obrazem. Dynamiczne, w cią­
gu sekund zmieniające temat i nastrój 
sceny układają się w historię trzydzie­
stolecia Jeszcze co jakiś czas trzeba 
powtarzać niektóre układy. Jeszcze tu, 
na gorąco, sztab ludzi pracujących 
przy widowisku szuka lepszych roz­
wiązań. Jeszcze niektóre grupy wyko­
nawców gubią rytm, mieszają tanecz­
ny krąg... 

Ale już jest to efektowne, już potęż­
nieje ładunek emocji, który w czasie 
sobotniego — a przede wszystkim nie­
dzielnego — pokazu zafascynuje wi­
dzów. 

Nietaktem byłoby ujawnianie przed 
czasem tego co ze zrozumiałym zacie­
kawieniem będziemy już za kilka dni 
oglądać. Jedno wydaje się pewne — 
dożynkowe widowisko zapowiada się 
wspaniale. Już teraz efekty gigantycz­
nej pracy realizatorów i wielogodzin­
nych ćwiczeń wykonawców imponują 
przypadkowym obserwatorom. I nie 
można się dziwić, że, przynajmniej w 
Koszalinie, zainteresowanie głównym 
widowiskiem dożynkowych uroczysto­
ści jest ogromne, (wmt) 

Na zdjęciu: jeszcze trwa kosmetyka 
dożynkowych terenów wystawowych, 
ale już teraz prezentują się imponu­
jąco. (hz) 

Fot. JOZEF PIĄTKOWSKI 

O TYM WARTO WIEDZIEĆ 

UNIKNIJMY 
ZAMIESZANIA 

KOSZALIN. Ogromnym zainteresowaniem, nie tylko w 
samym Koszalinie, ale także wśród mieszkańców obu 
województw Pomorza Środkowego, cieszą się oba pokazy, 
dożynkowego widowiska: niedzielny — w czasie głów­
nych uroczystości Centralnych Dożynek i sobotni, czyli 
próba generalna. Żeby uniknąć nieporozumień przy wej­
ściu na stadion informujemy, że organizatorzy zapewnia­
ją wstęp tylko za okazaniem kart wstępu (sobota i zapro 
szeń (niedziela). Ze względu na ograniczoną liczbę miejsc, 
jedne i drugie rozprowadzane są przez organizacje po­
lityczne, społeczne i zakłady pracy. Delegacje z miast i 
gmin obu województw wejdą na stadion główny także 
tylko za okazaniem zaproszeń rozprowadzanych przez 
aktyw społeczny miast i gmin. 

Organizatorzy zdecydowali, że w sobotę (6 bm.) bramy 
stadionu będą otwarte już od grodź. 14.30. Wejściem A (od 
ul. Fałata) wchodzić będą posiadacze kart wstępu na pró 
bę generalną z miejscami w sektorach od 12—26. Wejściem 
C (od ul. Janka Krasickiego) wchodzą posiadacze kart 
wstępu na miejsca w sektorach 1—11 i 27—23. 

Podobnie rozwiązano ruch widzów na imprezę główną 
w dniu Centralnych Dożynek. Bramy stadionu otwarte 
będą w godzinach od 8 do 9. Mieszkańcy Koszalina, ho­
norując prośbę organizatorów, powinni przechodzić w kie 
runku stadionu wyłącznie ulicami Armii Czerwonej i Jan 
ka Krasickiego (wejście C). W tym samym czasie wej­
ściem A wchodzić będą jedynie delegacje z kraju i dele­
gacje województw koszalińskiego i słupskiego. 

Przy okazji dodatkowa informacja: delegacje przybywa 
jące specjalnymi pociągami i autokarami będą mogły 
dostać się na stadion specjalnymi autobusami MPK. Po­
myślano także o jeszcze jednej atrakcji: żeby umilić czas 
widzom oczekującym na rozpoczęcie uroczystości, już od 
godz. 8 nadawana będzie na stadionie audycja słowno — 
muzyczna. A więc — warto przyjść wcześniej, zająć swo­
je miejsce i... uniknąć zamieszania ostatnich chwii przed 
zamknięciem bram prowadzących na stadion główny. 

(wmt) 

NAJLEPSI WYSTĄPI OGOLNOPOLSKIE SPOTKANIE MŁODZIEŻY - KOSZALIN 75 

MISTRZ OD MASZYN 
Pierwszego września JÓ-

fcEF KOGUT obchodził pię 
ciolecie pracy w gospodar­
stwie Rzęcino, należącym 
do Kombinatu PGR w Rą­
binie. Niewielki to okres, 
nawet w życiu młodego, 
29-letniego człowieka, ale 
dla J. Koguta te 5 lat było 
etapem przełomowym. 

Do zamieszkania i pracy 
w Rzęcinie zachęciła go żo 
na Danuta, która wychowa 
ła się w tej miejscowości. 
Przyjechał niemal bezpo­
średnio z wojska, z pew­
nym zasobem doświadczeń 
w pracy zawodowej, Zgod 
nie z wyuczonym zawodem 
jako tokarz stanął do pra­
cy w pegeerowskich war­
sztatach. 

— Przyjęto mnie bardzo 
serdecznie — wspomina J. 
Kogut — z miejsca dosta­
łem rodzinne mieszkanie w 
nowym budynku, a także 
zapewnienie pomocy, jeśli 
zechcę podnosić kwalifika­
cje. Kiedy więc przeczyta­
łem w „Głosie" komunikat 
o naborze do zaocznego 
Technikum Mechanizacji 
Rolnictwa w Świdwinie — 
zgłosiłem się do tej szko­
ły. Technikum ukończyłem 
w ub. roku i to z wyróż­
nieniem. 

Droga do dyplomu techni 
ka nie była łatwa. Należało 

umiejętnie godzić naukę z 
pracą w warsztatach, z obo 
wiązkami rodzinnymi. W 
drugim roku nauki urodził 
się syn. J. Kogutowi powie 
rzono odpowiedzialne funk 
cje w kole ZSMW i powo­
łano do aktywu organiza­
cji partyjnej. Tych funkcji 
nie traktował formalnie, 
czego dowodem liczne ini­
cjatywy rzęcińskiej młodzie 
ży, zwłaszcza przy porząd­
kowaniu zakładu, budowie 
dróg dojazdowych i w akcji 
„Każdy kłos na wagę zło­
ta". Zyskały mu one auto­
rytet wśród starszych i mło 
dzieży: 33-osobowa POP 
wybrała go sekretarzem, a 
organizacja ZSMW — człon 
kiem władz wojewódzkich. 
Jak podkreślał w rozmowie 
— wysoki awans społeczny 
zobowiązywał do przodowa 
nla także w nauce. J. Ko­
gut został udekorowany 
Brązowym Krzyżem Zasłu­
gi, posiada honorowe odzna 
ki: „Za zasługi w rozwoju 
woj. koszalińskiego" i zło­
tą ZSMW. 

Zwiedzaliśmy też razem 
pegeerowskie warsztaty i 
duży parking maszyn rolni 
czych. Ponad 30 ciągników, 
4 bizony już zakonserwowa 
ne po pracach żniwnych, 5 
kombajnów do zbioru ziem 
niaków, kombajn buracza­

ny ze słupskiego „Famaro-
lu", 2 sieczkarnie polowe 
do zbioru zielonek i wiele 
innego sprzętu To wszystko 
jest „oczkiem w głowie" J. 
Koguta pełniącego aktual­
nie obowiązki starszego 
specjalisty do spraw mecha 
nizacji. 

— Obecnie kieruję 10-oso 
bowym zespołem warszta­
towców — informuje mło­
dy technik mechanizacji. 
— Naszym zadaniem jest 
czuwać nad sprawnośćią 
techniczną maszyn rolni­
czych i innych urządzeń 
mechanicznych w gospodar 
stwie. Nawet tych w mie­
szalni pasz. Mamy dobrych, 
kwalifikowanych fachow­
ców w warsztatach, podsta 
wowe naprawy sprzętu wy­
konujemy już na miejscu. 
Zrobiliśmy już wiele, aby 
w zespole warsztatowym 
umocnić przekonanie, że 
od wyników ich pracy rów 
nież w dużej mierze zależą 
wyniki produkcyjne całego 
przedsiębiorstwa. 

Ludzi najlepiej przekonu 
ją dobre przykłady. Właś­
nie takie, jakich na każdym 
odcinku pracy dostarcza 
Józef Kogut — delegat na 
Ogólnopolskie Spotkanie 
Młodzieży — Koszalin 75. 

<ś) 

ZAPROSZENIE DO OSIEK 

DZIŚ OSTATNI DZIEŃ PLENERU 
KOSZALIN. XIII Międzynarodowe Spot 

kania Artystów, Naukowców i Teorety­
ków Sztuki w Osiekach dobiegły końca. 
Przez kilkanaście dni trwały tu dyskusje 
i polemiki, powstawały w pracowniach 
coraz to nowe prace. Staraliśmy się zresz 
tą bieżąco informować naszych Czytel­
ników o przebiegu tegorocznego pleneru. 

Dziś — ostatni dzień Spotkań. Uczest­

nicy i komitet organizacyjny zapraszają 
do Osiek: o godz. 17 odbędzie się tam 
pokaz prac powstałych na plenerze. Eks­
pozycja zapowiada się bogato. Zanim po-
plenerowa wystawa swoim dorocznym 
zwyczajem pojawi się w salonie wysta­
wowym BWA — warto skorzystać z za­
proszenia. I, przy okazji, pożegnać na­
szych gości, (wmt) 

DOTRZYMAĆ KROKU, 
RÓWNAĆ 00 NAJLEPSZYCH 

Gdyby jednym słowem starać się określić 
udział młodzieży w rozwoju społeczno-go­
spodarczym kraju, można powiedzieć — 
patronaty. Wiele ważnych dla rozwoju Pol­
ski wielkich budów realizowano pod mło­
dzieżowym patronatem. Budowano je szyb­
ko, sprawnie, dobrze. Wszak patronat zo­
bowiązuje. Przypomnijmy więc tylko ostat­
nie: Huta Katowice, Fabryka Samochodów 
Małolitrażowych w Bielsku-Białej. Zaciąg 
młodzieży na budowę rurociągów w Po-
łocku i Nowosybirsku. 

Jest to deklarowanie odpowiedzialności, 
współpartnerstwa w wielu ważnych dla roz 
woju kraju dziedzinach gospodarki, a za­
pał i ambicja przydaje tej odpowiedzial­
ności specyficznie młodzieżowego klimatu, 
który wynika z potrzeby dotrzymania kro­
ku. równania do najlepszych, wnoszenia 
swego wkładu w krajobraz przeobrażeń 
społeczno-gospodarczych Polski. 

Ale nie tylko wielkie patronaty świad­
czą o udziale młodzieży w życiu społecz­
nym i gospodarczym. Jego wyrazem są 
również drobniejsze akcje i zamierzenia, 
których rezultaty są równie ważne. Co­
dzienna dobra robota, oszczędzanie surow­
ców i materiałów, zwiększanie produkcji 
rynkowej, usprawnianie organizacji pracy 
i produkcji, to główne cele prowadzonego 
przez Związek Młodzieży Socjalistycznej 
Turnieju Młodych Mistrzów Gospodarności. 
Uczenie gospodarności, wyszukiwanie re-
zerw pomnaża nie tylko materialne zasoby 
narodu, ale jednocześnie, co ważniejsze, 
kształtuje postawy. 

Ponad 150 milionów złotych zaoszczędzo­
no w roku ubiegłym w ramach TMMG w 
województwach koszalińskim i słupskim. 
Do najgospodarniejszych należy zaliczyć 
zetemesowców z kołobrzeskiej „Barki", 
słupskiej „Kapeny", białogardzkiej „Eltry". 
Ponad 151 kół i organizacji odniosło sukee 
sy w ramach Turnieju Młodych Mistrzów 
Gospodarności. 

Związek Socjalistycznej Młodzieży Wiej­
skiej ma swój znaczący udział w rozwoju 
koszalińskiego rolnictwa. W każdej gminie 
działa kilka zespołów młodego rolnika. Są 
to kolektywy ludzi, których wizytówką 

jest dobre, z reguły specjalistyczne gospo­
darstwo. Wśród 234 zespołów, 96 koncen­
truje się na produkcji młodego bydła rzeź­
nego, a 46 zajmuje się hodowlą trzody. 
Koła ZSMW w Radosławiu, Nętnie, Nowej 
Łubiance, Obrotach mają największe osiąg 
nięcia; ich członkowie należą do ścisłej kra 
jowej czołówki młodych, dobrych rolników. 
Na tegorocznym Spotkaniu w Koszalinie 
będą koszalińscy mistrzowie gospodar­
ności, m. in.: Maria Treder z Chodkowa 
i Jan Szerszenowicz z Bobrowic. 

Młodzież pracująca w państwowych go­
spodarstwach rolnych ma osiągnięcia w roz 
wijaniu ruchu racjonalizatorskiego i postę­
pu technicznego. Postęp i kwalifikacje są 
przecież dla nowoczesnego rolnictwa naj­
ważniejsze. Tegoroczna kampania żniwna 
potwierdza, że wielu młodych w państwo­
wych gospodarstwach rolnych dobrą pracą 
i poczuciem obowiązku zasłużyło na miano 
współgospodarzy. 

Młodzież nie boi się przyjmować odpo­
wiedzialnych zadań. Najlepszym przykła­
dem takiej postawy jest patronat nad bu­
downictwem mieszkaniowym. Patronat wca 
le niełatwy, ale przynoszący wiele ko­
rzyści młodzieży i krajowi. Każdy wysił­
kiem młodzieży zbudowany dodatkowo 
blok mieszkalny — to przyspieszenie reali­
zacji wielkiego programu budownictwa 
mieszkaniowego. Wybudowano w kraju 
już ponad 10 tysięcy patronackich miesz­
kań, z czego młodzież Pomorza Środkowe­
go zbudowała 728. Rosną nowe domy patro 
nackie. W województwie koszalińskim roz­
poczęto budować w bieżącym roku około 
600 nowych mieszkań wysiłkiem i pod 
patronatem młodzieży. 

Każda organizacja młodzieżowa w swojej 
działalności ideowo-wychowawczej akcen­
tuje zasadę aktywnego udziału młodych V? 
życiu społeczno-gospodarczym, zasadę 
współgospodarzenia i odpowiedzialności. 
Wdraża nawyki racjonalnego gospodaro­
wania. W Koszalińskiem młodzież wnosi 
do rozwoju społeczno-gospodarczego regio­
nu swój duży wkład. 

W. PAKULSKI 
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Istnieje niewątpliwe zapotrzebowanie na 
co najmniej kilkunastokrotne powiększenie 
liczby miejsc w uzdrowiskach typu nizin­
nego. W dzisiejszych czasach w zasadzie 
każdy okres dłuższego wypoczynku powi­
nien być wykorzystany na intensywną od­
nowę sił fizycznych i psychicznych, taką-
zaś zapewnia jedynie terapia zdrojowa.. 

Albo — albo 

Jednym z miasteczek środkowego wy­
brzeża, którg niedawno -— w maju ub. ro­
ku — uzyskało status miejscowości uzdro­
wiskowej, jest' Łeba. Miejscowość, na któ­
rej obszarze dość chaotycznie „godzono" 
niemal wszystkie funkcje wynikające z jej 
nadmorskiego położenia. Są tu i ośrodki 
zakładowe, i (chylący się ku ruinie) dom 
FWP, i ośrodki kolonijne, i obiekty, tury­
styki otwartej, i przedsiębiorstwo zajmują­
ce się pośrednictwem w wynajmowaniu 
kwater od osób prywatnych... Sytuacja 
zresztą typowa dla miejscowości, które — 
jak chociażby' Ustka — stosunkowo świeżo 
„weszły w pakty" ze Zjednoczeniem 
„Uzdrowiska Polskie". 

Od pewnego czasu uważnie śledzę wszyst 
ko, co dzieje się w Łebie, a ma jakikol­
wiek związek z przeistoczeniem owej w 
istocie papierkowej fikcji — jaką jest sa­
mo nadanie statusu uzdrowiskowego 
— w konkretną, odczuwalną rzeczywistość. 
Bo trzeba powiedzieć, że Łebą nie ma ja­
kichś szczególnych predyspozycji (poza 
źródłami solanki, pokładami borowiny oraz 
nadmorskim mikroklimatem — czego na 
ogół nie brak nigdzie na wybrzeżu), by 
stać się uzdrowiskiem. Ba! Problemem nu­
mer jeden miasteczka jest niedobór wody 
pitnej oraiz brak kanalizacji, nie sposób zaś 
wyobrazić sobie uzdrowiska bez bodaj po­
prawnych warunków sanitarnych. 

Urząd Miejski (naczelnikuje tutaj młody, 
.niezwykle energiczny Tadeusz Markow­
ski) walczy konsekwentnie o wykorzysta­
nie szansy wynikającej z naturalnych za­
sobów Łeby. Walkę tę rozumie się jako 
konsekwentne, krok po kroku, porząako-
wanie funkcji miasteczka, przygotowanie 
„wyjściowej" bazy sanatoryjnej oraz usu­
wanie' nawarstwionych zaniedbań w urba-f 
n:stycznym estetycznym i sanitarnym obra­
zie miejscowości. O tym zaś, że kon­
sekwencja w działaniu musi przynieść za­
mierzone rezultaty, już dziś, przecież za­
ledwie na progu realizacji szeroko zakro­
jonego programu, którego efektem ma być 
dysponowanie 3.500 łóżkami sanatoryjny­
mi, przekonać mogą co najmniej dwa przy 
kłady. Pierwszy — zwycięsko w latacn 
1372—73 stoczona „batalia" o uratowanie 
jeziora Sarbsko przed biologiczną śmier­
cią, gotowaną mu przez ścieki spływające 
z zakładowych ośrodków wypoczynkowych. 
Drugi — rozwiązanie problemu zagospoda­
rowania i utrzymania plaży, której strze­
żony (przez 50 ratowników!) odcinek liczy 
w tym roku 2.200 m i może być wzorem 
— jak wybrzeże długie i szerokie. Tak_w 
pierwszym, jak i drugim przypadku była 
to kwestia skoordynowania działań i wy­
egzekwowania środków od wszystkich za­
interesowanych — przede wszystkim od 
zakładowych ośrodków wypoczynkowych. 
W podobny sposób zresztą gromadzi się co 
roku wyższe kwoty na finansowanie maso­
wych imprez kulturalno-rozrywkowych. 

Z pustego nie naleje — 

tylko Salomon 

Teraz koncentruje się uwagę na proble­
mach bezpośrednio związanych z organiza­
cją uzdrowiska. 

A problem do łatwych nie należy, Na 
dobrą sprawę żaden z ośrodków zakłado­
wych nie był dotąd przystosowany do peł­
nienia funkcji sanatorium. Pierwszą jaskół­
ką w tym względzie jest zmodernizowany 
600-miejscowy ośrodek Huty im. B. Bieru­
ta w Częstochowie. Z kolei w grudniu po­
winien być gotowy — przynajmniej czescio 
wo — ośrodek sanatoryjno-wypoczynkowy 
budowany wspólnie przez płocką „Fetro-
chemię'' i Fabrykę Papieru w Jeziornej 
k. Warszawy, również o docelowej wiel­
kości 600 miejsc. Inne ośrodki są w trak­
cie budowy lub modernizacji, jeszcze inne 
dopiero w fazie projektowania. 

Współdziałanie zakładów pracy posiada­
jących swoje ośrodki wypoczynkowe w 

Łebie z władzami miasteczka objęło ostat­
nio próbę przełamania jeszcze innej 
„bariery", jaką jest brak pomieszczeń, któ­

re można by przystosować do pełnienia 
funkcji tymczasowej bazy zabiegowej. 
Wiadomo bowiem,, że zanim Zjednoczenie 
„Uzdrowiska Polskie" wybuduje zakład 
przyrodoleczniczy, musi upłynąć sporo cza­
su.. Ale oto dwa warszawskie przedsię­
biorstwa — Przedsiębiorstwo Budow­
nictwa Przemysłowego „Dźwigar'' i Pań­
stwowe Zakłady Optyczne — które jesie­
nią, br. podejmują budowę wspólnego 
ośrodka sanatoryjno-wypoczynkowego, zgo­
dziły się obiekt ten wyposażyć we własny 
tzw. węzeł zabiegowy. Podobnie Kopalnia 
„Turów", która przeprowadza moderniza­
cję przejętego od Kopalni „Bolesław Śmia­
ły" ośrodka, przewiduje wyposażenie go w 
węzeł zabiegowy oraz ęały kompleks pla­
cówek handlowych i gastronomicznych do­
stępnych z zewnątrz. Okazuje się więc, że 
przy dobrych obopólnych chęciach z nuste-
go nie naleje... tylko Salomon. 

Nie !iczq się 

„chody i dochody" 

Czytelnikom., których być może zasko­
czyła łatwość z jaką władze miasteczka-
układają sobie współpracę z właścicielami 
ośrodków wypoczynkowych, spieszę z wy­
jaśnieniem, że jest to w sporej mierze re­
zultat corocznych narad koordynacyjnych; 
narad, podczas których podejmuje się de­
cyzje egzekwowane następnie do końca. 
I tak — raz podjęta decyzja o przymuso­
wym wykupie na rzecz państwa doprowa­
dziła do tego, że nie ma dziś w Łebie pro­
blemu z tzw. samowoli budowlanej. Nie ma 
też żadnego odwołania od decyzji o prze­
niesieniu wszelkich ferm zwierząt futerko­
wych (a jest ich, większych i mniejszych, 
ponad 200) na wyznaczony teren poza mia­
stem. 

Tak oto doszliśmy do kolejnego pakietu 
problemów, którym na imię. urbanistyczne, 
estetyczne i sanitarne porządkowanie mia­
steczka. Większość spraw powinna być tu­
taj załatwiana zgodnie z aktualnym pla­
nem zagospodarowania przestrzennego, ola 
nem traktującym perspektywicznie Łebę ja 
ko miejscowość uzdrowiskową, . liczącą 
ok. 12 tysięcy stałych mieszkańców. Nieste­
ty, plan taki dopiero powstaje w gdań­
skiej Wojewódzkiej Pracowni Urbanistycz­
nej i prace nad jego sporządzeniem ciągle 
nie są zbyt zaawansowane. 

Dwa główne problemy 

Póki co — modernizuje się i polepsza 
wygląd estetyczny ulic. M. in. likwiduje 
się „pajęczynę" napowietrznych instalacji 
energetycznych i telefonicznych, wydano 
ok. 500 decyzji zmierzających do podnie­
sienia estetyki poszczególnych posesji, zo­
bowiązano zakładowe ośrodki wypoczynko­
we do budowy nie tylko szczelnych szamb, 
ale również rezerwowych zbiorników wody 
pitnej. Z wodą są bowiem i chyba przez 
dłuższy czas będą problemy, ponieważ w 
przeprowadzonych kilka lat temu odwier­
tach stwierdza się postępujące zasolenie. 
Trzeba więc szukać nowych jej źródeł po­
za1  miasteczkiem, co wiąże się z koniecz­
nością budowy magistrali zasilającej — 
nie mówiąc o potrzebie wymiany znacznej 
części wyeksploatowanej już sieci wodo­
ciągowej. 

Jeszcze większym problemem Jest budo­
wa kanalizacji sanitarnej, zaplanowana na 
lata 1973—82. W pobliżu Łeby brak jest 
terenu, na którym bez poważniejszego za­
grożenia środowiska można by zlokalizo­
wać oczyszczalnię ścieków. Jest koncepcja, 
by obiekt taki zbudować mniej więcej na 
połowie drogi do Lęborka; koncepcja o ty­
le uzasadniona, że'Lębork również nie po­
siada oczyszczalni ścieków. 

Środki finansowe na te znaczne inwesty­
cje? Sądząc po dotychczasowych rezulta­
tach współdziałania władz Łeby z właści­
cielami zakładowych ośrodków wypoczyn­
kowych — to najmniejszy kłopot. Chodzi 
przede Wszystkim o moc przerobową w tak 
„deficytowej" na środkowym wybrzeżu 
dziedzinie, jaką są roboty inżynieryjne 
i instalac3 rjne. Zapewnienie tejże mocy we' 
właściwym, w odpowiednich planach. (Wo­
jewódzkiego Zrzeszenia Gospodarki Komu­
nalnej i Mieszkaniowej w Gdańsku) prze­
widzianym czasie, byłoby chyba najlepszą 
nagrodą dla władz i mieszkańców Łeby. 

JAN POPRAWSKI 

Matka gospodarza, Maria 
Pieszko, spotkana u progu 
zagrody, mówi: — spotkało 
Genka duże wyróżnienie. To 
wielki zaszczyt asystować 
G o sp o d a r z owi Centralnych 
Dożynek przy przejmowa­
niu symbolicznych plonów. 
Nie waham się jednak po­
wiedzieć, że moim zdaniem 
syn w pełni na to zasługu­
je. Jest młody, ale umie kie 
rować gospodarstwem. Pro­
dukuje dużo ziarna i żywca 
Na szczęście, takich, jak 
on, jest coraz więcej na ko 
szalińskiej wsi i ich właśnie 
będżie Eugeniusz reprezen­
tował na uroczystości. 

Eugeniusz Pieszko urodził 
się przed 25 laty tu, w tej 
zagrodzie, w Jazach, w gmi 
nie Dygowo. Kiedy przed 
dwoma laty zmarł ojciec, 
Eugeniusz postanowił, że 
będzie kontynuował ojcow­
skie wysiłki. Była to odpo 
wiedzialna decyzja. Ojciec 
doprowadził przecież gospo 
darstwo do rozkwitu. 

Zostawił je dobrze zme­
chanizowane ..Były dwa ciąg 
nikL młooarnia, prasa, sno 
powiązałka, przyczepy, bo­
gaty zestaw sprzętu towa­
rzyszącego. Eugeniusz Piesz 
ko wyznaje jednak zasadę, 
że mechanizacji nigdy w 
gospodarstwie za dużo. Do­
kupił więc już w tych dwu 
Jatach vistulę. kopaczkę 
dwurzędową, ładowacz i roz 
rzutnik obornika, bronę ta 
lerzową. Ma zainstalowaną 
dojarkę i pastucha elek­
trycznego. W zabudowa­
niach gospodarczych jest 
bieżąca woda. 

Pierwszą inwestycją mło­
dego rolnika było zaadapto 
wanie dotychczasowych za­

gród dla koni na stano­
wiska dla macior. Obecnie 
przygotowuje budowę od 
powiednio dużego silosu. 
Chciałby znacznie powięk­
szyć areał, gospodarstwa. 
Najchętniej dokupiłby kilka 
naście hektarów i ewentu­
alnie stare zabudowania. 
Wtedy dopiero stworzyłby 
bazę dla realizacji planu, 
który przemyślał już w 
szczegółach Eugeniusz Piesz 
ko, Już dziś wzorowy rolnik 
i hodowca, przyszłość swe­
go gospodarstwa upatruje 
w pełnej specjalizacji w 
produkcji mleka i jedno­
cześnie w hodowli bukatów 
Są w Jazach pełne możli­
wości dla urzeczywistnienia 
takich planów przy pomo­
cy gminnej władzy . 

Gospodaruje młody Piesz 
ko na 22 ha. Ma dobre gle 
by IV klasy. Regularnie na 
syca je wapnem i wysoko 
nawozi. Zbiera rzepaku po­
nad 30 q z ha. Jęczmienia, 
którym obsiewa przeciętnie 
3 ha, kosi po 50 q z ha. 
Pszenica jara sypnęła mu 
na 3 ha plonem po 40 q. 
Ziemniakami i burakami 
pastewnymi obsadza rolnik 
2,5 ha. Pierwszych zbiera 
przeciętnie po 280 do 300 
q z ha, drugich — 600 q. 
Struktura upraw podpo­
rządkowana jest w gospo­
darstwie Pieszków potrze­
bom hodowli. Niedostatek 
łąk wyrównuje hodowca sie 
wem na 2,5 ha pól ornych 
żyta na kiszonki i na ta-
kimż areale traw miesza­
nych do zakiszenia. 

Oczkiem w głowie młode 
go hodowcy jest obora. Stoi 
w niej obecnie 20 sztuk 

Jest Eugeniusz Pieszko 
również hodowcą trzody 
chlewnej. Z Gminną Spół­
dzielnią w Dygowie wiąże 
go wieloletnia umowa na 
dostawy żywca. W zeszłym 
roku z chlewni Pieszki za 
kupiła spółdzielnia sto tucz 
ników. W tym roku sprze­
dał już 60 sztuk, co zapo­
wiada przekroczenie suk­
cesu przeszłorocznego. 

Młody gospodarz nie upa 
ja się wynika.ni. Io nie 
przejaw fałszywej skrom-
n -.sci, ani młóci ueńcze; nie 
cierpliwości. Nie należy on 
też do ludzi, którzy entuz­
jazmują się pogonią za suk 
cesami dla sukcesów, Euge 
niusz . Pieszko po prostu 
zdaje sobie sprawę, że w 
tych warunkach, jakie oj­
ciec i on wypracowali, a 
zwłaszcza w takich, jakie 
chce stworzyć w przyszłoś­
ci, trzeba dalej intensyfiko 

• Wać produkcję. 
Ukończył przysposobienie 

rolnicze- Jest kierowcą i 
mechanizatorem. Obecnie 
— jak sam to określa — wy 
kra da nocne godziny na na 
ukę w Telewizyjnym Tech 
nikum Rolniczym, 

— Są u nas we wsi mło­
dzi, którzy gospodarują z 
rodzicami — opowiada. — 
Niektórzy z nich oglądają 
się za kupnem własnych 
gospodarstw. Jestem prze­
konany, że wielu z rrch mo 
że w przyszłości bardzo do 
brze gospodarzyć. 

Jest Eugeniusz Pieszko 
aktywnym członkiem koła 
ZSMW. Jest kandydatem 
na członka partii. 

Po pracy, po nauce, po 
zajęciach społecznych — 
pochłania go pasja automo 
bilisty. Dacia ułatwia mu 
załatwianie spraw gospo­
darstwa w instytucjach.Wie 
czorami wozi go do Koło­
brzegu. Bo ani Eugeniusz, 
ani pracujący z nim mlod 
szy brat, Stanisław, nie 
myślą rezygnować z dobro­
dziejstwa, kultury, Byli osta 
tnio na wszystkich wieczór 
nych koncertach Festiwalu 
Piosenki Żołnierskiej. Nie 
lubią opuścić ciekawej pre 
miery teatralnej czy kino­
wej. Chętnie potańczą w 
dobrym lokalu, 

Sprawnie zebrał Euge­
niusz Pieszko w tym roku 
rzepak i zboże z pól. Sko­
sił jeszcze na swojej vistu-
li 45 ha u sąsiadów. Z po­
czuciem, że jego ziemia 
jest debrze przygotowana 
pod_ przyszły plon zajmie 
miejsce wśród honorowych 
gości staropolskiej uroczy­
stości na stadionie w Kosza 
linie. 

T. FISZBACH 

Zdjęcie: J. PIĄTKOWSKI 

Ul 

KOSZALIN. Fragment oblektow wystawy hodowlanej pod Kłosem, a konkretnie stajnia 
z, obszernym, nowocześnie urządzonym maneżem dla koni. Zestaw obiektów został wznie­
siony ze środków i pod patronatem Okręgowego Przedsiębiorstwa Hodowli Zwierzqt Zaro-

owych. Pomieszczenia służyć będą organizacji pokazów i aukcji zwierząt hodowlanych, (ś) 
Fot. J. PATAM 

NIE MA RECEPTY 

NA UZDROWISKO 
bydła.-Każda z ośmiu krów 
dojnych daje w roku po 4 
do 4,5 tys. 1 mleka. Dwie 
jałówki powiększa nieba­
wem stado krów do dzie­
sięciu. 
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START PO TAJEMNICE 
.CZERWONEJ PLANETY 

Po kilkakrotnym odkła­
daniu startu wyruszył w 
podróż na Marsa, amerykan 
ski statek automatyczny 
„Viking". Odbędzie on dłu­
gą podróż, której kresem bę 
dzie miękkie lądowanie na 
powierzchni Czerwonej Pla 
nety i przeprowadzenie 
tam kilku ważnych badań. 
Najciekawszym z nich bę­
dzie eksperyment, który po­
winien ostatecznie wyjaśnić 
kwestię fascynującą nau­
kowców od dziesięcioleci: 
c&y i jakie formy życia ist­
nieją na Marsie? 

Ośrodek Lotów Kosmicz­
nych im. Kennedy'ego na 
Przylądku Canaveral ną 
Florydzie widział już nieje­
den sensacyjny start, ale 
ten uznany został za wyjąt­
kowo interesujący. Co cie­
kawsze, nie jest to opinia 
dziennikarzy, chętnie wie­
trzących wszędzie sensacje, 
a naukowców, niezbyt skłon 
nych do łatwych zachwy­
tów. Wyprawa statku auto­
matycznego na Marsa nie 
jest już dzisiaj niczym pio­
nierskim — w tym kierun­
ku latało już z powodze­
niem kilka wehikułów ra­
dzieckich i amerykańskich. 
Wyjątkowy jest natomiast 
program „Vikinga". Ten sta 
tek-laboratorium nie tylko 
wyląduje miękko na po­
wierzchni Marsa, lecz także 
przeprowadzi na miejscu 
trzy doświadczenia, poszuku 
jące śladów życia. 

Laboratorium 
na trójnogu 

Na Marsa polecą zresztą 
nie jeden, a dwa „Vikingi". 
Pierwszy przebędzie ogrom­
ną, liczącą ponad 736 min 
km drogę w ciągu przeszło 
10 miesięcy, po czym wej­
dzie na orbitę okołomarsjań 
ską. Będzie to miało miej-

. ęce w połowie czerwca przy 
' szłegp roku. Pojazd będzie 

okrążać Czerwoną Plane-
* tę przez około dwa ty­

godnie przekazując drogą ra 
diową informacje na Zie­
mię. 

Następnie, 4 lipca 1976 r., 
w dwusetną rocznicę uzy­
skania niepodległości przez 
Stany Zjednoczone Amery­
ki, pojazd orbitujący „Vikin 
gą 1" uwolni lądownik, któ 
jry miękko opadnie na po­
wierzchnię Marsa. Wehikuł 
lądujący ma szerokość po­
nad 3 m i wysokość nie­
spełna 2,5 metra. Jest to 
rninilaboratorium usadowio­
ne na trzech nogach, 
wyposażone w coś w ro­
dzaju koparki do zgarnia­
nia próbek gleby mars j ań-
Skiej. 

Atmosfera Marsa ma gę­
stość wynoszącą zaledwie 
1 proc. atmosfery ziemskiej. 
Lądowanie statku będzie 

dwufazowe. W pierwszej fa 
zie będzie on hamowany 
przez spadochron, a następ­
nie tuż nad powierzchnią 
Marsa zostaną automatycz­
nie odpalone rakiety, zmniej 
sza jące do minimum szyb­
kość zetknięcia się pojazdu 
wyładowanego delikatną a-
paraturą. Amerykanie zapla 
nowali lądowanie w pobliżu 
wylotu gigantycznego kanio 
nu, ciągnącego się na dy­
stansie około 4 tys, km. 

Ochrona Marsa 

przed 

zanieczyszczeniern 

Lądowanie statku na Mar 
sie jest operacją niezwykle 
skomplikowaną. Pomijając 
już trudności nieznanej, lub 
nieoczekiwanej przez nau­
kowców natury, czyhające 
na statek podczas 10-rnie-
sięcznego lotu i manewrów 
orbitalnych, samo osadzenie 
automatycznego laborato­
rium jest czynnością bardzo 
złożoną. Przede wszystkim 
trzeba było zmienić kon­
strukcję silników rakiet ha 
mujących, które dotychczas 
były poruszane paliwem 
stosowanym w odrzutow­
cach. Użycie tego samego 
paliwa na Marsie spowodo­
wałoby zanieczyszczenie je­
go powierzchni przez węg­
lowodory, co oczywiście 
zniekształciłoby bardzo znacz 
nie wyniki testów laborato­
ryjnych. Jako paliwo zasto 
sowano więc hydrazynę — 
mieszaninę tlenu z wodo­
rem. Zdaniem głównego ko­
ordynatora naukowego pro­
gramu — Richarda S. Yun-
ga, spowoduje to minimal­
ne zanieczyszczenie powierz 
chni Marsa, nie wpływają­
ce w większym stopniu na 
wiarygodność uzyskanych 
w wyniku eksperymentu da 
nych. 

Zanieczyszczenie węglo­
wodorami nie jest jedynym 
niebezpieczeństwem grożą­
cym Marsowi z powodu lą­
dowania „Vikinga". Dla u-
niknięcia zawleczenia na je 
go powierzchnię ziemskich 
mikroorganizmów, aparaty 
lądujące zostały poddane ry 
gorystycznej sterylizacji 
cieplnej. Wylądują one na 
Marsie nie tylko jałowe, 
ale także zdolne do pracy 
w zmieniających się b. trud 
nych warunkach otoczenia; 
chodzi tu przede wszystkim 
o temperaturę. 

Wyposażenie laborato­
rium zostało zminiaturyzo­
wane w niezwykłym stop­
niu. Cała złożona i niezwy­
kle wytrzymała aparatura 
mieści się w sześciennym 
pudełku wysokości 30 cm. 

Trzy eksperymenty 

W dziesięć dni po wylą­
dowaniu mechaniczne ramię 
długości ponad 3 metrów 
zaczerpnie próbkę gruntu 
marsjańskiego, która zosta­
nie umieszczona w trzech 
oddzielnych naczyniach. Jed 
na próbka znajdzie się w 
naczyniu zawierającym na tu 
ralną atmosferę rnąrsjań-
ską. Do naczynia tego wpro 
wadzone zostaną następnie 
para wodna i dwutlenek 
węgla, oznakowany radioak 
tywnym węglem 14, Po 5-
-dniowym „dojrzewaniu" 
pod sztucznie wytworzonym 
marsjańskirn „słońcem", 
próbka gruntu zostanie pod 
grzana tak, aby wszystkie 
organiczne materiały wypa 
rowały. Jeśli jakikolwiek 
organizm żywy z gleby 
wchłonął radioaktywny dwu 
tlenek węgla, gazy wydzie­
lone w wyniku podgrzewa­
nia będą zawierały węgiel 
14. Będzie to dowód na to, 
że na Marsie istnieje życie. 

Dla sprawdzenia, czy na 
Marsie nie ma prymityw­
nych organizmów żywych 
w rodzaju bakterii, w in­
nym pojemniku próbka 
gruntu zostanie zwilżona 
przez płyn odżywczy zawie­
rający także węgiel 14. Na­
stępnie próbka zostanie zba 
dana dla stwierdzenia czy 
jakiś organizm „skonsumo­
wał" płynną pożywkę i wy­
dzielił gazy zawierające wę 
giel 14. To z kolei byłoby 
dowodem istnienia na Mar 
sie prymitywnych organie 
zmów. 

Tjzeci pojemnik będzie 
inkubatorem, w którym 
próbka gruntu otrzyma bar 
dzo bogatą dawkę odżyw­
czą, którą eksperymentato­
rzy nazywali „rosołem z ku 
xy". Jeśli jakikolwiek orga 
nizm „skonsumuje" tę po­
żywkę, powinien' wydzielić 
jeden ze znanych gazów: 
tlen, azot, metan lub dwu­
tlenek węgla, które zostaną 
zidentyfikowane przez ana­
lizator. Ta pułapka bioche­
miczna powinna — zdaniem 
amerykańskich specjali­
stów — wystarczyć do 
stwierdzenia obecności ży­
cia wyżej zorganizowanego, 
jeśli takie na Marsie istnie 
je. 

Jakie życie? 

Poszukiwanie żyda ni 
„Czerwonej Pląnecie" ma 
długą tradycję. W końcu 
ubiegłego wieku, amerykań­
ski astronom, Percival Lo-
well, wysunął sensacyjną 
hipotezę, że Mars był za­
mieszkały przez istoty in­
teligentne, które zbudowały 

rozległy system kanałów, 
desperacko usiłując nawod­
nić swoją wysychającą, u-
mierającą planetę. Teza by 
ła niezwykle atrakcyjna i 
pobudziła umysły fanta-
stów. Dzisiaj nikt z uczo­
nych nie wierzy w takie 
wyjaśnienie natury zjawisk, 
które przyjęto nazywać ka 
nalamj marsjańskimi, ale 
wielu specjalistów skłania 
się ku opinii, że warunki 
panujące na Marsie, umoż­
liwiają istnienie tam prymi 
tywnych form życia. Do ta 
kich zresztą wniosków skła 
nią ją wyniki pomiarów 
przeprowadzonych przez in 
ne stacje automatyczne wy 
syłane na Marsa. 

Misje „Vikinga 1" we­
sprze wyprawa „Vikinga 
2", który wystartuje w dzie 
sięć dni po swoim bliźnia­
ku. Poleci on dłuższą tra 
są i dotrze na Marsa w 
pierwszej połowie sierpnia 
przyszłego roku." „Viking 2" 
opuści pojazd lądujący na 
obszarze blisko północnego 
bieguna planety, gdzie spo­
dziewane jest występowa­
nie wody. 

Program „Viking" Kosztu 
je miliard dolarów i był 
niejednokrotnie krytykowa 
ny jako bardzo kosztowny, 
Naukowcy podkreślają jed­
nak znaczenie tego ekspery 
mentu. Możliwość zbadania 
na miejscu hipotez o wy­
stępowaniu życia na Marsie 
jest nie tylko fascynująca, 
ale także ma wielkie zna­
czenie naukowe. Odkrycie 
i zbadanie tych form biolo­
gicznej wegetacji otwiera 
przed nauką nowe horyzon 
ty poznawcze. Nawet je­
śli oba .,Vikingi" nie 
odkryją śladów życia, teo­
retyczne możliwości jego 
istnienia w innych regio­
nach Marsa pozostaną. Nau 
kowców natomiast pocieszy, 
przy takim negatywnym 
wyniku poszukiwania, la­
wina innych danych nauko 
wych: z dziedziny sejsmo­
logii, meteorologii i magne­
tyzmu planety. Tak czy ina 
czej, ta kosztowna przygo­
da naukowa powinna przy 
nieść bogate plony. 

TADEUSZ JACEWICZ 

W 

Na zdjęciu: Montaż cienkiego Jak włos uzwojenia maszyny 
matematycznej, wchodzqcej w skład skomplikowanego urzq-
dzenia, które pomoże stwierdzić, czy na Czerwonej Planecie 
istnieje życie i przekazać tę wiadomość na Ziemię, Zostało 
ono wykonane w zakładach Honeywell Aerospace Division 
w St. Petersburg na Florydzie, i znajduje się na pokładzie 
sondy kosmicznej VIKING. 
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Technika 
przy biurku 
Wiele czynności wykony^ 

wanych przez urzędniczki,-
a zwłaszcza przez sekret 
tarki, w naszych biurachi 
odbywa się ręcznie. Nowo­
czesność bowiem wkracz$ 
wolnym krokiem do na» 
szych urzędów Ostatnio' 
Ośrodek Badawczo-Róz-i 
woj owy Środków Organie 
zacyjno-Technicznych Pre* 
dom-Prebot. proponuje kil­
ka ciekawych nowości. 

Elektryczna maszyna d<j 
otwierania kopert, 4001 za« 
pewnia bardzo szybkie o-«i 
twieranie kopert, a obsłu-i 
ga ogranicza się głównia; 
do ułożenia kopert na sto-
le podawczym i przesuw 
nięciu ich na trąnsporter, 
który automatycznie ja 
kieruje pod noże odcinają­
ce brzegi. Czas otwierania' 
koperty przy użyciu tego 
urządzenia jest około 20-
krotnie krótszy w porów­
naniu z otwieraniem ręcz-* 
nym. 

W wielu urzędach pań-« 
stwowych, archiwach, pla­
cówkach naukowo-badaw­
czych, w administracji i 
wojskowości może mieć za 
stosowanie — zwłaszcza w 
kancelariach tajnych — 
elektryczna maszyna do 
niszczenia dokumentów 
7001. Zapewnia ona nisz-< 
czenie dokumentów w spo­
sób gwarantujący ich cał­
kowitą nieczytelność. Jed­
nocześnie sposób cięcia po­
zwala na uzyskanie maku-* 
latury w formie ułatwia-1 

jącej magazynowanie I 
transport. Obsługa urzą­
dzenia jest bardzo prosta 
i ogranicza się do wkłada­
nia arkuszy przeznaczo­
nych do zniszczenia do 
specjalnego otworu w o-
budowie maszyny i do o-i 
próżniania kosza. 

Tradycyjne ręczne dziur-
kacze tam, gdzie jest spo­
ro różnych dokumentów 
do włożenia do odpowied­
nich segregatorów, wyma­
gają niemałej siły fizycz­
nej i praca wówczas jest 
dosyć męcząca. Dziurkacz 
elektryczny 4602 znacznie 
ją ułatwia. Wystarczy wsu 
nąć w szczelinę odpowied­
nią korespondencję — kar­
tka papieru, naciskając 
dźwignię mikrołącznika, 
włącza automatycznie prąd 
elektryczny, powodując za­
działanie elektromagnesu. 
Wyciągany rdzeń tego e-
lektromagnesu przez dźwig 
nię łączącą przesuwa stem 
ple, które wycinają otwo­
ry. Stabilność dziurkacza 
gwarantują nóżki - przy­
ssawki. 

OPÓ2N1ACZ DOJRZEWANIA 

JAK PRZEDŁUŻYĆ 
ŚWIEŻOŚĆ POMIDORÓW? 

Dr N. Stehvers i dr 
Bryinsmą z Uniwersytetu 
Rolniczego w Wągeningen 
w Holandii proponują n<> 
wą metodę składowania 
pomidorów, która pozwala 
na znaczne przedłużenie 
ich świeżości i zapobiega­
nie tzw. masowemu wy­
sypowi owoców na rynek. 

Wiadomo powszechnie, 
ie dojrzewanie owoców 
związąne jest z obecnością 
tlenu atmosferycznego i 
powstawaniem gazu etyle­
nu, którego odpowiednia 
koncentracja wyzwala nie­
jako dojrzewanie. Jeśli 
tych czynników brakuje 
— dojrzewanie owoców zo 
staje silnie przyhamowane. 
Przy cenniejszych rodza­
jach owoców dotychczas 
stosowano przechowywa­
nie w komorach o obni­
żonym ciśnieniu, co opóź­
niało dojrzewanie. 

Ta metoda przy masowo, 
produkowanych pomido­

rach wymaga jednąik zbyt 
kosztownych podciśnienio­
wych przechowalni. Nau­
kowcy holenderscy propo­
nują więc sposób znacznie 
prostszy i mniej kosztow­
ny. W szczelnych pomiesz­
czeniach wystarczy zastą­
pić większość tlenu łat­
wym do uzyskania dwu­
tlenkiem węgla, by opóź­
nić dojrzewanie pomido­
rów. 

Przeprowadzone próby 
takiego manipulowania skła 
dem gazowym atmosfery 
w przechowalni wykazały, 
że najlepsze rezultaty — 
opóźnienie dojrzewania o 
cały miesiąc — daje pię­
ciokrotne zmniejszenie ilo 
Ści tlenu z zastąpieniem go 
przez COs, Przy takiej mie 
szaninie gazowej i tempe­
raturze 13 st.. C oraz odpo­
wiedniej wilgotności pro­
cesy biochemiczne w owo­
cach przebiegają w znacz­
nie zwolnionym tempie. 

DLA POTRZEB BUDOWNICTWA 

KRUSZYWA 
Do produkcji betonu — podstawowego tworzywa bu­

dowlanego — potrzebne są dwa podstawowe materiały: 
kruszywa i cement. Od 1971 r. datuje się intensywny roz 
wój eksploatacji i uszlachetniania kruszyw. 

Kruszywa uszlachetnione — to takie, które zostały pod 
dane procesom przeróbki mechanicznej w celu otrzyma­
nia gotowego zestąwu do produkcji betonu o określonym 
składzie ziarnowym i odpowiednich parametrach fizyko-
mechąnicznych. 

Jako zupełnie nowy produkt pojawiły się kruszywa 
jednofrakcyjne z przeznaczeniem do produkcji betonów 
specjalnych. 

Największy rozwój zakłada się w produkcji kruszyw 
łamanych, w tym głównie węglanowych. Znalazły one 
bardzo szerokie zastosowanie, gdyż dzięki walorom kolo­
rystycznym mogą być także użyte do faktur zewnę­
trznych. 

Glinoporyt, łupkoporyt, elporyt,.. Nazwy te coraz czę­
ściej pojawiają się w leksykonie budowlanym. Są to kru 
szywą sztuczne, których produkcją jest intensywnie roz­
wijana. Glinoporyt otrzymywany jest przez spiekanie nie 
pęczniejących surowców ilastych z dodatkiem paliwa tech 
nologicznego, a następnie przez kruszenie spieku. Łupko­
poryt wytwarzany jest z łupków przywęglowych również 
przez spiekanie i kruszenie. Elporyt otrzymujemy ze spie 
nionego żużla z elektrowni. 

Należy tu również wymienić keramzyt, produkowany 
już od wielu lat w zakładach w Mszczonowie. 

Kruszywa sztuczne znajdują coraz szersze zastosowa­
nie. Ich najważniejszym walorem jest bardzo niski — w 
porównaniu z kruszywami naturalnymi — ciężar jednost­

kowy. Umożliwiają więc wydatne „odchudzenie" budo­
wanych obiektów. Ponadto trzeba mieć na uwadze, że 
złoża kruszyw naturalnych w wielu regionach kraju są 
na wyczerpaniu, bądź w ogóle ich nie ma. Powoduje to 
konieczność przewożenia dużych ilości kruszyw na znąci 
ne odległości. A znane są trudności transportowe. 

Natomiast surowców ilastych mamy pod dostatkiem. 
Gromadzą się także coraz większe odpady surowców mi­
neralnych oraz popioły lotne przy elektrowniach. Wyko­
rzystanie odpadów staje się bardzo ważnym problemem 
gospodarczym i technicznym. M. in. dość daleko zaawan. 
sowane_ są prace badawcze nad uruchomieniem produk­
cji popiołoporytu. Na glinach odpadowych kopalni węgla 
brunatnego „Konin" i „Bełchatów" przewidziana jest bu­
dowa zakładów keramzytu oraz glinoporytu. 

Trzeba jednak stwierdzić, że dokonana zmiana struk­
tury asortymentowej kruszyw w latach 1971—1974 nie 
zaspokaja już w pełni potrzeb budownictwa. Konieczne 
jest dalsze rozszerzenie asortymentu, przede wszystkim 
w kierunku produkowania kruszyw o mniejszych prze­
działach granulometrycznych (uziarnienią) oraz ' gotowych 
mieszanek, zgodnie z potrzebami nowoczesnych techno­
logii budownictwa. 

Oczywiście, rozwój produkcji kruszyw naturalnych" 
(głównie ze zbiorników wodnych), kruszyw łamanych i 
sztucznych wymagać będzie uruchomienia now^ych zakła­
dów eksploatacyjnych i produkcyjnych. Chodzi o to, aby 
zastosować w nich najnowszą technikę i technologię pro­
dukcji, która będzie gwarantowała wysoką wydajność i 
odpowiednią jakość kruszyw. 

TADEUSZ BIEKIA8 
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na wykonanie następujących robót budowlany eh i 
1) budowa ośrodka wczasowego w Darłówku k. Dar­
łowa 
— wykonanie elewacji trzech budynków, wartość ro­

bót ok. 200 tys. zł, termin wykonania •— do 30 IV 
1976 r; 

— .tynki wewnętrzne dwóch budynków — wartość ro­
bót ok. 150 tys. zł termin wykonania — do 30 I 
1976 r. 

— malowanie klejowe, emulsją I olejne ścian, sufi­
tów, stolarki balustrad it.p. w trzech budynkach, 
wartość robót ok. 100 tys. zł termin wykonania — 
do 30 IV 1976 r. 

2) budowa „centrum usługowego" w Wałczu 
— elewacje i tynki wewnętrzne jednego budynku —• 

wartość robót ok. 150 tys. zł., termin wykonania — 
do 30 XII 1975 r. 

UWAGA: dysponujemy agregatem do tynkowania me 
chanieznego. Do udziału w przetargu zapraszamy wy­
konawców państwowych, uspołecznionych i prywat­
nych, posiadających odpowiednie uprawnienia. 

Przetarg odbędzie się 20 IX 1975 r., o godz. 8, w 
biurze ZPSM Walcz, ul .Strzelecka 3. Oferty należy 
składać do 19 IX 1975 r., pod ww. adresem. Zastrzega 
się prawo wyboru oferenta lub unieważnienia prze­
targu bez podania przyczyn. 

K-2407 

ZARZĄD SPÓŁDZIELNI PRACY 
USŁUGOWO-WYTW0RCZEJ „ZGODA" 

W ŚWIDWINIE 

O^#OSZ0 

ł PRZETARG NIEOGRANICZONY 
na sprzedaż samochodu ciężarowego marki żuk, typ 
A13, nr silnika 189291, nr podwozia 134596,. rok pro­
dukcji 1972. Cena wywoławcza 59.500 zł. Przetarg od­
będzie się 12 września 1975 r. o godz. 10, w Spółdziel­
ni Pracy „Zgoda" w Świdwinie, przy ul. 3 Marca 1. 
Przystępujący do przetargu obowiązany jest wpłacić 
wadium, w wysokości 10 proc. ceny wywoławczej, w 
kasie Spółdzielni lub na konto bankowe NBP Świd­
win, nr 618-6-53, najpóźniej w przeddzień przetargu. 
Samochód można oglądać w siedzibie spółdzielni, w 
godz. 9—15. Zastrzega się prawo unieważnienia prze­
targu bez podania przyczyn. 

K-2409 

PAŃSTWOWY OŚRODEK HODOWLI ZARODOWEJ 
KWASOWO 

PRZETARG NIEOGRANICZONY 

na budowę kotłowni 1 ustawienie kotła parowego w 
gorzelni GHZ Tychowo. Termin wykonania robót do 
1 grudnia 1975 r. Oferty należy składać do 9 września 
1975 r. Otwarcie ofert nastąpi 10 września 1975 r. 

K-2421 

KOSZALIŃSKIE PRZEDSIĘBIORSTWO 
HODOWLI ROŚLIN i NASIENNICTWA 

ODDZIAŁ W KOSZALINIE, ul .B. BIERUTA 68 

©«gr#<g»sz€» 
II PRZETARG OGRANICZONT 

na sprzedaż samochodu marki star 25, role prod. 1962 
nr podwozia 46301, nr silnika 25696, cena 
cza 31.875 zł. Przetarg odbędzie się 12 IX 1975 r. o 
godz. 10. Pojazd można oglądać codziennie oprócz ni# 
dziel 1 świąt, w godz. 7—15 pod ww. adresem. Wa­
dium w wysokości 10 proc. ceny wywoławczej, nale­
ży wpłacić do kasy Koszalińskiegó Przedsiębiorstwa 
Hodowli Roślin 1 Nasiennictwa Oddział w Koszalinie, 
ul. B. Bieruta 66, najpóźniej w dniu przetargu, do 
Bodz. 8. 

K-2406 

Wyrazy 
głębokiego współczucia 

Koleżance 

Wandzie Karolonek 

z powodu śmierci MĘŻA 

składają 

PRACOWNICY PHO ,.OTEXM  

W KOSZALINIE 

PODZIĘKO W ANIB 

Wszystkim, którzy okazali 
współczucie l wzięli udział 

w pogrzebie 

Marii Słomskie] 

serdeczne podziękowanie 

składają 

SYNOWIE Z RODZINĄ 

W dniu 28 sierpnia 1975 roku zmarł 

łow. HARIAN KAROLONEK 
długoletni działacz członek Plenum Zarządu Miejskie­
go TPPR w Koszalinie 

Wyrazy szczerego współczucia ŻONIE i RODZINIE 
składają 

ZARZĄD MIEJSKI I WOJEWODZKI TPPR W KOSZALINIE 

PHU „Arged" 

w SSupsku 
prowadzi 

od 11X 1975 r. sprzedai detaliczną 

siol „Weeka" 
przy magazynie „Arged" w Stupsku 

ui. Deotymy 19 (w podwórku) 
codziennie w godz. od 11 do 17. 

* UWAGAl UWAGA! 

UŻYTKOWNICY POJAZDÓW SAMOCHODOWYCH 

K-2378-0 

ZAKŁAD GAZOWNICZY SŁUPSK 

zaw/atfajit/a 

PT ODBIORCÓW GAZU m. USTKI 
te od 5 IX 75 r. 

przez okres około 10 tygodni 

wykonywany będzie remont kapitalny pieca gazowniczego 
i w tym okresie 

NASTĄPI ZNACZNE ZMNIEJSZENIE 
DOSTAWY I CIŚNIENIA GAZU. 

W związku z tym uprasza »iq o oszczędne korzystanie 
z gazu oraz ciqglq kontrolę przyborów gazowych w czasie 

ich użytkowania. 
Za zmniejszenie dostaw gazu serdecznie przepraszamy. 

DYREKCJA ZG SŁUPSK 

iltJHMÓuń 

Na 951. grę wpłynęły 
40.802 zakłady. Ogółem 
stwierdzono 3.664 wygrane, 
w tym z sześcioma i pię­
cioma trafieniami z licz­
bą dodatkową — brak, z 
pięcioma trafieniami — 9 
po 1.700 zł, z czterema tra 
fieniami — 331 po 46 zł, z 
trzema trafieniami — 3.324 
po 5 zł. 

Wygrane z pięcioma tra­
fieniami stwierdzono: 6 w 
woj szczecińskim i 3 w wo 
jewództwie koszalińskim. 

Fundusz na główną wy­
graną gry bieżącej wynosi 
455 tysięcy złotych. 

Kolejne losowanie odbę­
dzie się w niedzielę w sali 
Urzędu Wojewódzkiego w 
Szczecinie o godz. 12, 

K-2423 
SPRZEDAM gospodarstwo I ha * 
budynkami, wieś Zaborze, gmina 
Morawica, woj. kieleckie, Błesa-
ga Wincenty. K.-257/B 

J# HA slemi % budynkami, w do 
brym stanie pilnie sprzedam. Do 
godne poloienie, warunki do roz 
woju hodowli, Leokadia Trzebia­
towska, wiei Trzebiatkowo 74. 
77-135 Kramarzyny, woj. Słupsk. 
__________________ K-Z5VB 

DOM jednorodzinny, 137 m kw., 
z garałem, w budowie, w śród­
mieściu Bochni, stan surowy zam 
kniety. instalac. wod.-kan., otyn 
kowane piwnice, ogródek — 
700 000 zt — sprzedam. Zgłoszenia: 
Bochnia, tel. 235-85, po godz, 16. 

K-251/B 

DWA nowe tapczaniki jednoosobo 
we — sprzedam. Koszalin, H. Sa 
wickiej 12b/9. G-5615 

DOCHODZĄCA opiekunka do 
dziecka potrzebna, od 15 X 1975 
rok, Kołobrzeg, teł, 37-83. 

Gp-5599-8 

Dnia 31 sierpnia 1975 roku zmarł 

FRANCISZEK REJK0WSKI 
długoletni 1 ceniony pracownik Koszalińskiego Przed­

siębiorstwa Instalacji Budownictwa w Koszalinie. 
Wyrazy głębokiego współczucia RODZINIE 

składają 
DYREKCJA. RADA ZAKŁADOWA, 
KZ PZPR i WSPÓŁPRACOWNICY 

Pogrzeb odbędzie się 4 września 1975 r., o godz. 10 
na Cmentarzu Komunalnym w Koszalinie. 

metalowe składane 

DLA SAMOCHODÓW I MOTOCYKLI 

wykonane x blachy falistej' czarnej lub ocynkowane] 

f»o#eccff/€f 
ZAKŁADY USŁUGOWO-WYTWÓRCZE 

PRZEMYSŁU TERENOWEGO 
w Słupsku, ul. Kilińskiego 40 

PRZEDSIĘBIORSTWO Transporto 
we Handlu Wewnętrznego Filia 
Białogard zgłasza zgubienie pie­
czątek o treści: 1) PTHW przo­
downik spedycji nr 31; 2) Spedytor 
PTHW Koszalin nr 374; 3) Konwo 
lent Zakładu Transportu O/Bia-
togard 21; 4) Przodownik Spedy­
cji PTHW Koszalin 325; 5) Przo­
downik Snedyc.ii PTHW Koszalin 
310; 6) PTHW przodownik Sprrly 
cji nr 23. K-2491 
ZGUBIONO pieczątkę o treści: 
Zakład Instalatorstwa Sanitarne­
go i c.o. Koszalin, ul, Tuwima 
2/16 Mac Mieczysław. G-5602 

WOJEWÓDZKA Spółdzielnia Tran 
sportu Wiejskiego Koszalin Od­
dz iał  w  Słupsku  unieważnia  Z K U  
bioną pieczątkę o treści: WSTW 
Konwojent nr S Oddział w Siup 
•ku. K-2400 

URZĄD Miejski w Koszalinie 
zgłasza zgubienie zezwolenia nr 
249/73 na wykonywanie rzemiosła 
— cukfernictwo, wydane Ob. Mie 
ezysławowi Nowakowi. G-5618 

DYREKCJA Zakładów Budowlano 
-Remontowych Koszalińskiej Spół 
dzielni Mieszkaniowej zgłasza 
zgubienie pieczątki następującej 
treści: KSM. Zakł. Bud. Rem. 
Majster Budowy inż. Anna Kar 
mazyn. K-2403 

KAROSERIĘ warszawy, najchęt­
niej combi — kupie. Może być 
do remontu. Oferty z cena i o-
pisem proszę składać: 78-440 Cza 
plinek. kiosk-rożeń, przystanek 
PKS. G-5S20 

KUPIĘ dźwigary szesnastki, trzy 
dzlestki, odcinki szyn, parkiet, 
cegłe deski, wszystko używane. 
Koszalin, Kolejowa 18. Kul. 

G-S60S 
MONETY stare — kupie. Jerzy 
Grzemski, Gdańsk-OUwa, Koło­
brzeska 33 B/2, K-254/B 

LIGA Obrony Kraju Ośrodek 
Szkolenia Zawodowego Kierow­
ców w Koszalinie, ul. Racławic 
ka 1 organizuje kurs kierowców 
na kat. A + B. Otwarcie kursu 
5 1X75 r„ o godz, 16.30 w OSZK 
przy ul. Racławickiej 1. K-2453 

MOŻESZ zdobyć atrakcyjny za­
wód na kursach kreśleń technicz 
nych Naczelnej Organizacji Tech 
nicznej. Kurs korespondencyjny 
o kierunkach: maszynowym, bu 
dowlanym prowadzi Ośrodek Dos­
konalenia Kadr Technicznych OW 
NOT w Warszawie. Informacje i 
zapisy w Ośrodku DKT 00-973 
Warszawa-Ochota, ul. Przemyska 
lla, tel. 22-77-23. K-258/B 

PRZYJMĘ pomoc do dziecka. DZIS zgłoszenie — dziś naprawa 
Koszalin. E. Gierczak 12 b/16, telewizora. Sławno, tel 19-28. 
tel. 316-46 po szesnastej. G-5721 G-5184-t 

CENY w zależności od wymiarów 4-10 tys. 

INFORMACJI UDZIELA I zamówienia przyjmuje Dział 
Techniczny ZUWPT, tel. 72-06 wewn. 40 oraz bezpośredni 

wykonawcy: 

ZAKŁAD METALOWY P-1 SŁUPSK 
ul. Bałtycka 32, tel. 82-57 

ZAKŁAD USŁUG METALOWYCH U-3 
BYTÓW 

ul. Zielona 10, tel. 24-75 
K-2375-0 

PRZEDSIĘBIORSTWO 
ROBÓT INSTAIACY1N0-M0NTAŹ0WYCH 

BUDOWNICTWA ROLNICZEGO 
w SŁUPSKU, ul. Leszczyńskiego 8 
ogłasza zopi$g 

do przyzakładowe) szkoły dla młodocianych 
w zawodzie 

MONTER INSTALACJI SANITARNYCH 
NAUKA TRWA DWA LATA 

• WYNAGRODZENIE w I roku nauki 
520 zł -}- 25% premii 

A WYNAGRODZENIE w II roku nauk! 
600 zł + 25% premii 

w zawodzie 
MONTER INSTALACJI ELEKTRYCZNYCH 

NAUKA TRWA TRZY LATA 
* WYNAGRODZENIE w I roku nauki 

460 zł + 25% premii 
* WYNAGRODZENIE w 11 roku nauki 

520 zł -f 25% premii 
* WYNAGRODZENIE w III roku nauki 

6.20 zł/godz. -f premia 
w zawodzie 

ŚLUSARZ OGÓLNY 
NAUKA TRWA DWA LATA 

* WYNAGRODZENIE w I roku nauki 
460 zł + 25% premii 

* WYNAGRODZENIE w II roku nauki 
520 zł + 25% premii 

W OKRESIE ODBYWANIA PRAKTYK uczniowskich przed-
siębiorstwo zapewnia bezpłatne posiłki regeneracyjne 

(codziennie) 
PRZYJĘCIA DO SZKOŁY odbywajq się bez egzaminów 
ABSOLWENCI SZKOŁY mają zapewnione stale zatrudnienie 
w przedsiębiorstwie oraz dogodne warunki materialne. 

LICZBA MIEJSC OGRANICZONA 
ZGŁOSZENIA przyjmowane sq w dziale służb 
czych PRIMBR Słupsk, ul. Leszczyńskiego 8, 

tel. 72-85 wew. 63 
UWAGA! 
PRZEDSIĘBIORSTWO ORGANIZUJE równi.ł 
zawodach: 

HI monter Instalacji sanitarnych (10 miejsc) 
O monter instalacji elektrycznych (10 miejsc) 

dla potrzeb KGR Człuchów 
ZGŁOSZENIA NALEŻY KIEROWAĆ pod adresem: Człuchów, 
ul. Słowackiego (PRiMBR Słupsk — Kierownictwo Grupy 

Robót w Człuchowie). 
K-2328-0 

pracowni-
pokój 28. 

zapisy w 
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KOSZALIN I SŁUPSK 

87 — MO 
98 — Strał Poźaraa 
89 — Pogotowie Ratunkowe 

(tyko nagła wezwania) 

% DYłURY 
KOSZALIN 

Apteka nr 52. ul. Swlerczew-
«kiego 11—15, tel. 269-69 

SŁUPSK 

Apteka nr 32, ul. 22 Lipca 15, 
tei. 2S-44 

BIAŁOGARD 

Apteka nr 1, pl. Wolności 19, 
tel. 23-38 

LĘBORK 

Apteka nr 26. ul. Czołgistów 
S3, tel. 11-95 

KOŁOBRZEG 

Apteka nr 41, ul. Zwycięz­
ców 1, tel. 21-68 

SZCZECINEK 

Apteka nr 40, ul. 28 Lute­
go 26, tel. 27-35 

E¥j¥smtw 
KOSZALIN 

MUZEUM ARCHEOLGGICZNO-
•HISTORYCZNE 

* Muzeum przy ulicy Armii 
Czerwonej S3 — wyitawa etno­
graficzna pn .,l»mno i okolice" 
oraz — „Zabytki świadkami na 
sze.i historii, ul. Bogusława II 
15: „Piękno Pomorza Środkowe 
go" oraz ,.Exlit»ris marynistycz 
ny". 

Muzeum czynne codziennie w 
godz. od 10 do 16; 6 i 7 bm. 
bęrlzie otwarte wyjątkowo w 
£Odz. 10—21. 

SALON Wystawowy WDK — 
Wystawa pokonkursowa. ,,Ręko 
dzieło ludowe i twórczość pa­
miątkarska woj. koszalińskie­
go" — czynna w godz. 16—29 

KLUB MPiK —Wystawa pod 
nazwą: „Nasz lojusz. nasz# z wy 
cięstwo" 

SALON Wystawowy BWA 
(Ul. Piastowska) — Wystawa 
prac uczestników pleneru OSIE-
KI 75 — otwarta codziennie 
z wyjątkiem poniedziałków w 
£. 12—28. 

SŁUPSK 
MUZEUM POMORZA ŚROD­

KOWEGO — Zamek Ksisżąf Po 
morskich — w godz. 10—16 1) 
Bzie.je j kultura Pomorza Srod 
kowego; 2) Wystawa malarstwa 
(firma portretowa St. I. Witkie 
wiez). 

Młyn Zamkowy — czynny 10 
—1S Kultura ludowa Pomorza 
Smakowego, 

KLUKI; Zagroda Słowińska — 
czynna w godz. od 10—16. Kul 
tura materialna i sztuka Słowiń 
cfiw 

KLUB MPiK — pl. Armii 
Cserwonej 6 — wystawa grafi 
ki meksykańskiej 

SMOŁDZINO — Muzeum Przy 
rolnicze SPN — otwarte w go-
d.-nn.^cb od 10 do 16. 

BRAMA NOWA — Galeria 
F8P — czynna w godz. 12—16. 
— Salon ekspozycyjno-sprzedaż-
ny 
— Wystawy: malarstwa Leszka 
Walickiego z Krakowa i fo­

togramów Bogumiła Opioły i 
Krakowa oraz — Salon ekspozy 
cyjno-sprzedażny. 

WDK — Salon Wystawowy {I 
p,)— Wystawa prac plastyków 
amatorów 

KOŁOBRZEG 
MUZEUM Oręża Polskiego — 

1) Wieża Kolegiaty — „Dziej# 
oręża polskiego na Pomorzu 
Zachodnim" Kamieniczka 
przy ul. Emilii Gierczak — 
„Dziej# Kołobrzegu" 

.Wystawy czynna we wtorki 
ł niedziele od godz, 14—19, w 
środy, czwartki, piątki ł sobo­
ty w godz. %—13 34. Ponadto 
ekspozycja czołsńw samolotów 
i samochodów wojskowych 
{obok kamieniczki przy ulicy 
E. Gierczak) 

MAŁA GALERIA Domu Kul­
tury _ Malarstwo (akwarele) 
Hermana Trawnikowa (ZSRR) 
— wystawa czynna codziennie 
w godz. 15—20 

BTTOW 
MUZEUM ZACHODNIOKA-

SZIJBSK1E (Zamek) — wystawa 
pn „ Wysta wa nabytków Mu­
zeum". czynna codziennie w 
eodz 1(1—15 DróC7 ponier^ialków 
W sohoty wolne od pracy czyn 
ua w godz, II—19 

ŚWIDWIN 
DOM KULTURY — wystawy: 

grafiki Wojciecha Kr^ywohłoc-
kiego oraz fotogramów Ryszar 
da Motkowicza. 

SZCZECINEK 
DOM KULTURY - Wystawa 

malarstwa i grafiki Stanisława 
Swiderskiego z Silnowa Ekspo­
zycja czynna codzienni# w sali 
nr 12 w godz. 17—19 

SŁAWNO 
SATON WYSTAWOWY Domu 

Kultury — Wystawa fotogra­
ficzna Zdzisława Pacholskiego 
z Koszalina — czynna codzien­
ni® w godz. 17—29 

|Xf€ 1*8® 
KOSZALIN 

ADRIA — Dzień szakala (an­
gielski, 1, 15) — g. 14.30, 17.15 
i 20 

KRYTERIUM (ki»>o studyjne) 
g. 11 — Love story (USA, 1. 15); 
g. 15.30 — Wąwóz zapomnianych 
baśni (radź.) pan.; g. 17.30 i 
20 — Cześć artysto (franc.. 1. 15) 

ZACISZE — l\vr Majestyk 
(USA, l. 15) — g. 17.30 i 20 

MUZA — pierwsza spokojna 
noc (włoski, 1. 1S) — g. 17.30 
i 2« 

MŁODOŚĆ (MDK)— dziś kino 
nieczynne 

SŁUPSK 

MILENIUM — Synowie szery 
fa (USA. 1. 15) pan. — g. 13, 
18.15 i 20.20. 

POLONIA — Pojedynek re­
wolwerowców (USA, 1. 15) — 
g, 16 oraz Nie oglądaj się teraz 
(angielski, 1, 18) — g. 18,15 i 20,30 

* • • 

BARWICE — dziś kino nie­
czynne, 

BIAŁOGARD 

BAŁTYK — Ucieczka przea 
pustynie (franc,. 1. 15) 

CAPITOL — Joe Kidd {USA, 
1. 15) — pan. 

BIAŁY BOR — Ojciec chrzest 
ny (USA, 1. 18) 

BOBOLICE — Ziemia obieca­
na (polski, 1. 15) 

» * • 

BYTÓW 

ALBATROS — Nieuchwytny 
morderca (włoski. 1, 18) pan. o-
raz — Biały ptak z czarnym zna 
mieniem (radz, 1, 15) pan. w ra 
mach dni filmu studyjnego 

DOM KULTURY — Old Su-
rehand (jugosłow.) pan. 

• * • 

CZAPLINEK — Jeremy (USA, 
1. 15) 

CZŁUCHÓW — 8001 — Odyse­
ja kosmiczna (USA, ł, 15) pan. 

DAMNICA — dziś kino nie­
czynne 

DĘBNICA KASZUBSKA — 
dziś kino nieczynne 

DARŁOWO — Gdyby Don 
Juan był kobieta (francuski. 
1. 1S) oraz — Korzenie prawdy 
(radz.) w ramach dni filmu stu 
dyjnego 

DRAWSKO POM. — Pziej# 
grzechu (polski, 1. 18) 

GŁÓWCZYCE — dziś kino nie 
czynne 

GOŚCINO — dziś kino nie­
czynne 

KALISZ POM. — Tajemniczy 
blondyn w czarnym bucie 
(francuski, 1, 15) 

KARLINO — dziś kino nie­
czynne 

KĘPICE — dziś kino nłeczyn 
ne 

KOŁOBRZEG 

WYBRZEŻE — Największe wy 
darzenie od czasów, gdy czło­
wiek stanął na Księżycu (franc., 
I. 15) 

DOM KULTURY — Królewskie 
marzenie (USA, 1, 15) 

PIAST — dziś kino nieczynne 

LĘBORK 

FREGATA — Człowiek w dzl 
czy (USA. 1. 15) pan. oraz — 
Białe wilki (NRD. 1. 15) pan. 

* * • 
ŁAZY — Lady Caroline Lamb 

(ang., 1. 15) pan. 

ŁEBA — Nie oglądaj »ię te­
raz (angielski, 1. 18) ora* — 
Syn Godzilli (japoński) pan. 

MIASTKO — dziś kino nie­
czynne 

MIELNO 
HAWANA — Wielki Gatsby 

(USA 1. 15) 
FALA — W ©oszukiwaniu mi­

łości (angielski, l. 15) 

• * • 

NOWA WTES LĘBORSKA — 
Poskromienie złośnicy (USA) 
pan. oraz — Straszne skutki a-
warii telewizora (czechosłowacki 
1. 15) 

POLANÓW — Rodeo (USA, 
1. 15) 

POŁCZYN ZDRÓJ 

PODHALE — Wdowa Couderfl 
(francuski, 1. 15) 

GOPLANA — Dramat namięt­
ności (kanadyjski, 1. 18) 

PRZECHLEWO — dziś kino 
nieczynne 

SIANÓW — Pień łatwych li­
tworów (USA, 1. 15) . 

SŁAWNO — Dzieje grzechu 
(polski, 1, 18) oraz — Dzielny 
szeryf Lucky Lukę (franc.). 

SZCZECINEK 
DOM KULTURY — peppino 

podbija Amerykę {włoski, 1. 15) 

ŚWIDWIN 
WARSZAWA — Dziewczyna 

s laską (angielski, l. 15) pan. — 

MEWA — Strach na wróbhi 
(USA, l. 15) pan. 

* * • 
USTKA — Szczury Paryia 

(franc.) — ę. II I 20 

USTRONIE MORSKI® — Azll 
kino nieczynne 

ZŁOCIENIEC — Człowiek na 
torze (polski) w ramach dni 
filmu studyjnego 

RADIO 
PROGRAM I 

Wlad.: S.00, B,M. 9.90. 19.98, 18.09 
18.00, 19.00, 10.00, 21.00, 22.00 
i 23.00. 

S.CS Poranne Rozmaitości Rolni­
cze 5.2*3 Mel. na dzień dobry 
5.30 Gimnastyka 5.40 Muzyczne 
wycinanki Śląsk 5.50 Gospbdar- • 
skie. rozmowy. 6.10 1 5.35 Takty 
i minuty 7,00 Sygnały dnia 7.17 
Takty i minuty 7.35 Dzień dob­
ry kierowco 7.40 propozycje do 
listy przebojów ,8,05 Komentarz 
dnia 8.10 Melodie naszych przy 
jaciół 8.35 Koncert rozrywkowy 
9.05 Dla klas III i IV (j. polski) 
9.2*5 Mel. ludowe pięciu kon­
tynentów 10.08 Różne arie, róż 
ne głosv 10.30 Z, Nałkowska: 
„Dzienniki 1899—1005" — IV 
fragm, 10.40 Muzyka J. Ptaszy­
na- Wróblewskiego 11.05 Nie tyl­
ko dla kierowców 11.12 Mozai­
ka polskich melodii 11,35 Na 
muzycznej antenie 12.05 7. kra­
ju i ze świata 12.23 Na muzycz­
nej antenie 12.45 Rolniczy kwa 
drans 13.00 Śpiewa ,,Mazowsze" 
13.15 Dom i my 13.30 Katalog 
wydawniczy 13.35 Barokowe kon 
certy kościelne kompozytorów 
polskich 14.00 Sport to zdrowie! 
14.05 Człowiek i środowisko 
14.10 Spotkanie z folklorem 
14.35 Dyskoteka 15.10 Muzyka 
na wolnej przestrzeni 15.30 E-
strada przyjaźni 16.06 U przy­
jaciół 16.11 Z polskiej fonotekl 
16.30 Aktualności kulturalne 
16,35 Młody ja®z polski — ze­
spół „Royal Rag" 17.00 Radio-
kurier 17.20 Rytmostop 17.40 
Radio Roma prezentuje 18.00 
Muzyka i Aktualności 18.25 Nie 
tylko dla kierowców 18.30 Prze 
boje non-stop 19.15 Koncert z 
gwiazdą — C. Kin? 20.05 75 lat 
muzyki naszego stulecia: Rok 
1922 21.05 Kronika sportowa 
21.15 Koncert życzeń 22.20 Gra 
trębacz N. Rosso 22.30 Czy 
znasz swoje prawo? Kodeks 
pr*cy 22.45 Przeboje lata-75 

23.05 Korespondencja z zagrani­
cy 23.10 Z archiwum jazzu 
23.40—23,59 Piosenki do słucha­
nia we dwoie 

PROGRAM NOCNY 
Wiad.: o.oi, l.oo, 2.00, 1.00, 

4.00 i 5.00. 
o.oo Początek programu 0.11— 

—5.00 Program nocny z Bydgosz 
czy 

PROGRAM II 

Wlad.: 4.3Ó, S.łO, 6.30, T.30, 8.S0, 
11.30, 13.30 i 23.30. 

4.27 Początek programu 4.39 
Dzień dobry I zmiano 5,00 Pora 
nek muzyczny 5.35 Od czystoś­
ci do gospodarności 3.45 Melo­
die na driś 6.15 Melodie na 
instrumenty 6.40 W ludowych 
rytmach — Chile 8.50 Gimna­
styka 7.00 W kilku taktach, w 
kilku słowach 7.10 Soliści w re 
pertuarze popularnym 7.35 Me­
lodie rozrywkowe 7.45 Grają 
polskie orkiestry 1 zespoły ka­
meralne 8.35 Sprawy codzienne 
P.00 Koncert muzyki operowej 
9.40 Tu Radio Moskwa 10.00 Kro 
nika kulturalna 10.15 Utwory 
kompozytora armeńskiego E. 
Mirzo ja na 10,40 Nie ma margi­
nesu 11.00 Dla klasy VII (geo­
grafia) 11.35 Choroby wenerycz 
ne nadal groźne 11.50 Radiowa 
poradnia rodzinna 12.05 Przed 
mikrofonem soliści ludowi 12.20 

Be wsi I • wsi 18.38 „D as W oh 
Itemperierte Klavier" Bacha gra 
S. Richter 13.00 Rozmowy o 
książkach 13.20 W. Boycei VI 
lymfonia F-dur 13.35 „Już po­
ranek świta'' onow, B. Oku­
dżawy 14.00 Wiece!. lepiej, ta­
niej 14.15 Czas i ludzie 14.35 
Paganini: Terzetto D-dur na 
skrzypce, wiolonczelą 1 gitarę 
15.00* Zawsze o 15 — Radiowy 
teatr dla dzieci i młodzieży: 
„Kosz pełen jabłek" — słucho­
wisko Zbigniewa Adamskiego 
— ,,Wysoa błękitnych delfinów" 
— I ode. pow. Scott o'Dell 
15.40 Co się wam w tej audy­
cji najbardziej podoba? 16.00 
Z mikrofonem przez trzy zmia 
ny 18.15 Z nagrań solistów za­
proszonych do studia PR — 
pianiści A, Mikusek i J. Go-
dziśzewski 18.20 Terminarz mu­
zyczny (E. Grieg) 18.30 Echa 
dnia 18.40 Wietnam: kraj i lu­
dzie 19.00 Delibes: Suita z ba­
letu ,Coppelia" 19.13 J. angiel­
ski (55) 19.30 śpiewają „Novi 
Singers" 19.40 ,,Sól w oku," — 
reportaż literacki 20.00 A. Ban-
cliieri: Komedia madrygałowa 
,La pazzia senile" (Starcze sza 
leństwo) 20.30 poeta i jego 
świat: Człowiek, ptzyjaciel, po­
eta — wspomnienia o W. Bro­
niewskim 21.00 MusoTgski: Ob­
razki z wystawy (wersja ork.) 
21.45 Wiad. sportowe 21.50 Por­
trety polskich kompozytorów: 
T. Sikorski. 22.30 Encyklopedia 
humoru (16) — mag, literacki 
23.00 Co piszą o muzyce? 23.20 
A. Pochon: Passacaglia na al­
tówkę solo (S. Kamasa) 23.35 
Co słychać w świecie? 23.40— 
24,00 Goście Jazz Jamboree 
(XIII) 

PROGRAM III 

Wiad.: 5.00 1 6.00. 
Ekspresem przez świat: 7.00, 

8.00, 10.30, 15.00, 17.00 i 19.30. 

4.57 Początek programu 5.08 
Hej, dzień SIĘ budzi! 5.30 i 6.05 
Muzyczna zegarynka 8.30 Poli­
tyka dla wszystkich 6.45 Mu­
zyczna zegarynka 7.00 Ekspre­
sem przez świat 7.05 Muzyczna 
zegarynka 8.00 Ekspresem przez 
świat 8.0)5 Kiermasz płyt 8.30 
Co kto lubi 9.00 „Jezioro ru­
sałek" 9.10 Przypominamy śpie 
wogrę ,Na szkle malowane" 
9.30 Nasz rok 75 9.45 Dyskoteka 
pod gruszą 10.30 Ekspresem 
przez świat 10.35 Klasycy jazzo­
wej ballady — C. Hawkins 10.50 
„Zwycięzca" — ode. pow. 11.00 
Dyskoteka pod gruszą 11.20 Zy-
ci« rodzinne 11.50 Klasycy jazzo 
wej ballady —B. Webster ' 12.05 
Z kraju i ze świata 12.25 Za 
kierownicą 13.00 Powtórka z 
rozrywki 13.45 Czytamy pamięt­
niki J. Szaniawskiego 14.00 C. 
G. da Venosa: Responsoria Heb 
domadae Samctae (IV) 14.40 Ga­
węda 14.50 Śpiewa i gra P. 
Vargas 15.05 Program dnia 15.10 

Gwiazdy teatru .Apollo" 15.30 
Sezam pod Trójką 15.40 Roz­
szyfrowujemy piosenki 16.05 Z 
nagrań B. Powella 16.15 Prze­
bój za przebojem 16.45 Nasz 
rok 75 17.05 „Jezioro rusałek" 
17.15 Kiermasz płyt 17.40 Foto­
plastykon 18.00 Muzykobranie 
18.30 Polityka dla wszystkich 
18.45 „Jedna noc w Paryżu ze­
społu ,,10 CG" 19.00 Kwadrans 
dla E. Bem 19.15 Książka ty­
godnia: „Polska nowela współ­
czesna" 19.35 Muzyczna poczta 
UKF 20.00 Fantazja l rzeczywi­
stość 20.28 Standardy na sakso­
fonie gra G. Washington 20.45 
Piosenki-wiersze śpiewa L. Ur­
bańska 21.001  Reminiscencje mu 

zyczne 21.50 Opera tygodnia 
22.00 Fakty dnia 22.08 Gwiazda 
siedmiu wieczorów 22.15 ..Ko­
bieta w' bieli" ode. 17 2,2.45 
Piosenki tylko dla dorosłych 
23.00 Poezja Polski walczącej 
23.05 Laboratorium 23.45 Pro­
gram na piątek 23.50—24.00 Na 
dobranoc śpiewa Chór im Alek 
san dr owa 

^KOSZALIN 
na falach średnich 188,t 1 892,8 m 
oraz UKF 69,92 MHz 

B45 Z mikrofonem prze* 
wieś — aud. J. Zesławskiego 6.40 
Studio Bałtyk 18.15 Program 
dffia 16.20 Pasie Kazimierza Ca 
buli— z cyklu .Portrety w ko­
lorze' — audycja I. Bieniei 
16.35 Radio stereo — melodie 1 
piosenki wielkich miast 17.00 
Przegląd aktualności wybrzeża 
17.15 Koncert chopinowski 17.30 
Kolorowo lak w Koszalinie — 
aud. T. Gawrońskiego 17.45 P6j 
da pieśni z nola... — aud. A. 
Łaciak 18.00 U mistrza stospo-
darności — aud. W. Króla 18.ll 
Melodie ludowe 18,25 Prognoza 
pogody dla rybaków 

KOSZALIN W PROGRAMACH 
OGÓLNOPOLSKICH 

PROGRAM 1 
5,50 Budowlani ze Szczecinka 

— aud. J Sternowskiego 15.03 
Listy z Polski 

PROGRAM II 
19.40 Reportaż literacki I. Kwa 

śniewskiel pt. ..Sól w oku" 
(powtórz. Z 23.VI.75) 

ifeLEWizut 
PROGRAM I 

10.30 „Dobry wieczór lato, da 
bry wieczór miłość" — cz. II 
filmu fab, prod. węgierskiej 
(powtórzenie) 

16,25 Program dnia 
16.30 Dziennik (kolor) 
16.40 Obiektyw — program wa 

jewództw: jeleniogórskiego, len 
nickiego, wałbrzyskiego i wro­
cławskiego. 

17.00 Dla młodych widzów: E« 
kran z bratkiem 

18.05 Reklama 
18.10 „Naczelny dowódca" — 

film dok. prod. polskiej 
18.40 Anatomia sukcesu — 

progr. publicyst. 
10.20 Dobranoc: Dziwne przy 

gody Koziołka Matołka (kolor] 
19.30 Dziennik (kolor) 
20.20 Przypominamy, radzimy 
20.25 Teatr Sensacil — Ed­

mund Crispin: „Elegia na 
śmierć nieszczęśliwej damy' w 
reż. Ryszarda Baera. 

21.40 Pegaz 
22 25 Wiadomości sportowe 
22.55 „Muzyka w galerii 

rzeźb" — program dla meloma 
nów (kolor) 

23.15 Zakończenie programu 

PROGRAMY OŚWIATOWE: 

TVTR: 8.30 Wskazówki meto­
dyczne dla uczniów 7.00 WskJ 
zówki metodyczne dla nauczy-
ciPli _ i. 2 Dla szkół: 10.00 Hi­
storia — ki. VI (W średni o wie ci 
nym Krakowie) 15.05 Matematj 
ka w szkole (Cechy podzielnoś-
ci przez 2, 5 i 10) 

PROGRAM II 

16.50 Program dnia 
16.55 „Ludzie z plerwszyci 

stron gazet" — program publ] 
cystyczny. 

17.25 ..Natura cuda czyni" -
film fabularny prod. CSRS 

18.30 „Mały człowiek" — ode 
I filmu prod. franc. z serii — 
„Yao" (kolor) 

19.00 Kronika Pomorza Za-
chodniego 

19.20 Dobranoc 
19.30 Dziennik (kolor) 
20.20 Informator turystyczny 
20.40 Recital Jerzego Godzi-

szewskiego 
21.15 24 godziny (kolon 
21.25 „Na estradach świata' 

— włoski film rozrywkowy 
22.10 Zakończenie programu 

Telewizja zastrzega sobie moi 
liwość zmian w programie! 

PZG D-3 

Galinos odważył się zapytać o to wprost. 
Niezrtajjmy klepnął się po udzie i zawołał 

wesoło: 
— Ale i pana ciekawski!... Mogę pana u-

spokoić — mam polecenie wysadzić pana na 
rogu Odos Anapafseos. 

— A pan? 
— No, wie pan... Jak Już raz trafiło mi się 

jechać samochodem, to niech mnie zawiozą 
pod sam dom. 

Dojechali do wschodniego krańca miasta. 
W pobliżu klasztoru taksówka zatrzymała się 
Tu, na peryferiach, daleko od eleganckich 
dzielnic Salonik, ulice były słabo oświetlone. 

— Fro&zę wysiąść — rzekł krótko Ateń-
czyk. 

G. wysiadł, taksówka pojechała od razu 
dalej. Zanim G. zdążył się obejrzeć, po le­
wej i po prawej jego stronie pojawili się 
dwaj mężczyźni. Stavros i Aris przyszli po 
towarzysza Galinosa, żeby zabrać go na ze­
branie komitetu. 

Gdy Tsatsos wrócił do domu, zastał Dafne, 
która wróciła już z Aretsu. Mieli za mało 
czasu na dłuższą rozmowę. Fotografia świad 
czyła, że towarzysz Galinos co najmniej w 
jednym punkcie — dotyczącym jego wyjazdu 
do Aten — brzydko skłamał, a zwinięty w 
rulon rysunek nasuwał podejrzenie, że kry.5e 
się v/ tym wszystkim .jakiś łajdacki podstęp. 
O nowym obrocie spraw muszą StaiTros 
Aris i Zaimis zostać poinformowani jeszcze 
przed zebraniem. Niech zdążą się zastano­
wić i wyrobić sobie własne zdanie. 

Tsatsos wsiadł do swego samochodu i naj 
pierw pojechał do Stavrosa. Nie zastał go 
jednak w domu. Ilva opowiedziała mu histo­
rię, która brzmiała wręcz nieprawdopodobnie 
Teraz już na pewno bomba wybuchnie — 
ale komu to wyjdzie na dobre, a komu na 
złe, na razie nie wiadomo. 
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Tsatsos zrozumiał, ie nie ma ani chwili 
czasu do stracenia. Popędził swym jaguarem 
do gospody „Petinos". Nie zastał już niko­
go znajomego. Frzyjechał z powrotem do 
Stavrosa, ale gospodarza wciąż jeszcze nie 
było w domu. 

Pojechał pswno do Feniks — poinformo­
wała go llva. — Do Arisa Tylko, że ja nie 
wiem gdzie on mieszka. 

A tymczasem każda chwila jest droga! 
Tsatsos — ofiara własnej przemyślnej tak­
tyki konspiracyjnej — gubił się w namysłach 
co robić dalej. 

Nagle ktoś zapukał do drzwi, Ilva otwo­
rzyła: stał przed nią nieznany jej młody 
człowiek. Był to student Stefanopulos. Po­
wiedział, że Stavros wpadł jak po ogień do 
mieszkania Tsatsosa, ażeby zawiadomić jego 
i Dafne o tym, że miejsce spotkania zostało 
zmienione. Przy sposobności dowiedział się 
najświeższych nowin od Dafne i w kilka 
chwil później wyszedł, by w porę zawiado­
mić Arisa i Zaimisa. Poprosił studenta, że­
by wstąpił do Stavrosa, liczył na to, że bę­
dzie tam jeszcze Tsatsos. 

Jego przewidywania sprawdziły się 1 dzię­
ki temu wszyscy członkowie komitetu zostali 
w tak krótkim czasie dwukrotnie zawiado­
mieni i poinformowani o najnowszej sytuacji 

Spotkali się na pół godziny przed wyzna­
czonym terminem zebrania, ażeby naradzić 
się, co robić w tym stanie rzeczy. Przynaj­
mniej taki mieli zamiar. Wyniki tej narady 
okazały się niezadowalające. Co zresztą, do 
licha, mogli w końcu postanowić? 

Wiedzieli tylko jedno: towarzysza Galinosa 
trzeba natychmiast odstawić. Udowodniono 
mu kłamstwo — może skłamał tylko wsku­
tek słabości, ale skoro raz skłamał, to może 
pod presją policji stać się także zdrajcą. 

Dafne nie podzielała tej oceny. Jej zda­
niem ten człowiek był zdrajcą już wtedy, kie 
dy do nich doszlusował. 

Na to mężczyźni odparowali, ie gdyby było 
tak, jak ona przypuszcza, cały komitet zo­
stałby dawno aresztowany. Spotykali się z 
Galinosem tyle razy, że policja mogła z łat­
wością przymknąć ich na miejscu zbiórki. 
Nie, nie, ten człowiek znalazł się tylko mię­
dzy młotem I kowadłem, wobec policji zo­
bowiązał się do zdrady, a nie miał odwagi 
przyznać się do tego towarzyszom, nie jest 
jednakże na tyle nikczemny, ażeby przyrzecze 
nia dotrzymać. Wobec tego stoi przed nimi 
tylko jedna jedyna możliwość: wymóc na 
nim, żeby przyznał się otwarcie do winy, I 
trzeba będzie tej nocy przerzucić go przez 
granicę. Tylko ze względu na ten cel ma 
sens dzisiejsze zebranie. 

Zaimis zapytał, co będzie, jeśli G, nie zgo 
dzi się na wyemigrowanie, już choćby ze 
strachu, że może być „po tamtej stronie" 
pociągnięty do odpowiedzialności, Aris i Sta-
vros uważali, że z takimi wątpliwościami bę­
dzie musiał uporać się sam. To, eo czeka go 
tutaj, w każdym razie będzie dla niego gor­
sze. 

Ad.n.J 

,GI»ł Pomoaa"' - dzlaci^tk 
PoUkiel Zi®doocTone! pa<1i* Ro-
b®tr»lcsr»| Redaguj# Kolegium -
jł Zwycięstwo 137/139 (bud/^ek 
WRZZ) 75 604 Kosjolin Telefony. 
c«<Mrola ??9 21 (łgczv 
kiml dzlołomł), naci, redakton 
226 ?3. r-ey mocz red » 233 09 
' 242 OB. sekr, red t 251 01 pub-
fłcyich 243 53. 251 57 251 -40 
dzioł rep»<-ti»rjkh 245 59 233 20 
dział tniejskli ?24 95 dz'ol *por. 
tewyi 233 ?0 (w dz'i»ń) 246 51 
(wi«e?o'*m). dział łqczno<c» 
i czytelnikom!; 250 05 Re­
dakcjo nacrio (ul Alhedo lom-
oego ?0) 243 23 depeszowy. 
24 4 75 

Oddział redokcP w Słupsku -
oloc Zwycięstwo 2 (I 0'ęt'O) 
76 ?01 Stupsk tel 51 95 8iu'C 
Ogłoszeń rtoszofń.kiego Wydcw-
ilctwa Pra«ow»ao - ul powło 
piadero 27a 75 721 Kosiotli 
tel 272 91 Wpłaty No CBIIJT#-
'at<| (fnlesieczoa - SC 50 zł kwo» 
tal"»o - 91 rl oółfoczfo - 182 rł 
roczno - 364 W) saylmula urzę­
dy oocztawe. ł*stc*ino<?» caz od­
działy delsgotyy Przedsiębior­
stwa Upowzerhnlenio ^rosy : 

Ksiqżkl Wszelkich triłormoc!' e 
warunkach Oferumsroty udz'elo-
ia wszystkie olacówkl ..Ruch" ( 
poczty, Wvdrwro KoszoMsk^e 
Wydawnictwo Prasowe RSW 
,p<-o?o - KsiqJko - Ruch" ul. 

powło Finde'0 27a 75 721 Ko­
szalin centrala te'efonlczno 
240 21 Tłoczono Prasowe Zakła­
dy Graficzne Koszalin, ul Albe­
do Lampego 18. Nr Indeksy 

35024. 



G/o$ Pomorza rir 199 I N F O R M A C J E  L O K A L N E  Strona 9 

CZŁUCHÓW. We wszystkich skle­
pach była papryka, której nikt tu nie 
kupuje. Sprzedawcy twierdzą, że nie 
cieszy się ona powodzeniem. Ludzie 
nie wiedzą, jak ją przyrządzać. Przez 
cały miesiąc sklep branżowy sprzedał 
jej zaledwie Hlkanaście kiloframów. 
Była też czarna rzodkiew — rzadkość 
którą klienci mylą z... chrzanem. 

Sklep WSS „Społem" w Białogardzie 
przy ul. Bohaterów Stalingradu. Na 
siatkowych półkach nadgniła marchew, 
zwiędnięte, małe buraczki, pożółkłe o-
górki. Klientka pyta — Dlaczego taka 
zgniła marchew? — Taką mi przywieź 
li z WSOP — tłumaczy ekspedientka. 

Kiosk firmowy RSOP koło dworca 
PKP. Małe pomieszczenie zawalone 
arbuzami, skrzynkami, kapustą. Brud 
l bałagan. Ekspedientka nie kraje na 
życzenie arbuzów. 40 kg kapusty wa­
ży na małej wadze. Ludzie czekają. 
Okazuje się, że na zapleczu jest pusto 
i stoi duża waga. Ale przyznać trzeba, 
że zaopatrzenie jest znakomite. Tylko 
czy tak musi wyglądać sprzedaż? 

Obok kiosku WSOP, koło magazy­
nów, kolejka, która przez długi czas 
nie maleje. Ale warto postać. Owoców 
i warzyw w bród i tylko najlepszej 
jakości. W magazynach Białogardu i 
Człuchowa również pełno bardzo do­
brego towaru. 

Kierownik magazynu w Człuchowie 
pokazuje pełne skrzynie rzodkiewki, 
na którą teraz trudno znaleźć amato­
ra. 

Późne popołudnie. W sklepie biało-
gardzkiego Oddziału WSOP w Świd­
winie. przy ul. 3 Marca były w tym 
dniu w sprzedaży arbuzy, fasolka szpa 
ragowa, śliwki, jabłka, pomidory, o-
górki, cebula, gruszki, marchew, bu­

raczki... Pełno klientów. Ekspedientka 
szybka, uprzejma. Waży wszystko bez 
opakowania, aby klient był pewny, że 
nie wciska mu się zgniłków. Podobnie 
zaopatrzony był sklep WPHS. Nato­
miast naprzeciwko, w sklepi* WSS, o 
godz. 17 kończyła się fasolka szpara­
gowa, leżało kilka główek kapusty, 
niewiele pęczków włoszczyzny, koper 
do kiszenia, trochę pomidorów, ogór­
ków, cebuli. Wielki sklep, a pusto — 
Czym pani będzie handlować do godz. 
19? Czymś tam będę... pada nijaka od 
powiedź. Pewnie, bo są w sklepie tak­
że przetwory, tylko kto teraz kupuje 
konserwy? 

W człuchowskich sklepach i kios­
kach było w tym dniu również dużo 
warzyw i owoców. 

Czas na opinie dyrektorów oddzia­
łów WSOP. 

Ryszard Obuchowicz z Człuchowa 
i Leona Smierciew z Białogardu mó­
wią, że najbardziej denerwuje ich 
asekurantyzm sprzedawców. Zamawia­
ją oni z reguły mniejsze ilości wa­
rzyw i owoców, niż powinni. Boją się 
ubytków, choć WSOP zapewnia wy­

starczającą rekompensatę za ewen­
tualne straty materialne. Np. Bytów 
odesłał z powrotem do Człuchowa 
1800 kg ogórków, które zawieziono po 
nad zamówione 3,5 tony. A właśnie 
w Bytowie nie stwierdziliśmy dobre­
go zaopatrzenia. Warzywa i owoce 
znikają w tym mieście w ciągu trzech 
godzin. W Białogardzie zgniło które­
goś dnia 380 kalafiorów, bo sprzedaw­
cy zamówili tylko po kilkadziesiąt 
sztuk, które natychmiast rozkupiono. 
Ostrożność ekspedientów w zamawia­
niu towaru wypływa niejednokrotnie 

z nieznajomości chłonności rynku. W 
branży owocowo-warzywnej ryzyko 
jest konieczne. Sklepy stronią od wa­
rzyw mało znanych. Nie jest to tylko 
wina kierowników sklepów. Wydaje 
się, że WSOP nie potrafi rozreklamo­
wać rzadkich warzyw i owoców, tak 
jak np. czyni to Centrala Rybna. Nie­
zbędne są ulotki, w których prócz wy 
liczenia walorów odżywczych, powin­
ny się znaleźć sposoby przyrządzania 
potraw, np. z papryki, czarnej rzod­
kwi, rzepy, skorze-nery, kabaczków, 
bronułów i Bp. Ulotki takie są konl^cz 
ne, gdyż sami sklepowi nie mają poję 
ciar  co sprzedają. Niektóre sklepy nie 
potrafią eksponować odpowiednio to­
waru. 

Po eo te zarzuty? — ktoś spyta. 
Czy nie prościej zwolnić złego sprze­
dawcę, a zatrudnić fachowca? Nieste­
ty, WSOP obchodzi się z każdym swo 
im pracownikiem, jak z jajkiem, bo 
do branży tzw. „pietruszkowej" nikt 
się nie garnie, choć zarobki są nie do 
pogardzenia, np. 13 tys. zł miesięcznie 
w kiosku WSOP w Białogardzie. A 
jednak ludzie rezygnują z tej pracy. 
Dlaczego? Większość sklepów i kio­
sków nie jest przystosowana do sprze 
dąży warzyw i owoców. Są to małe, 
stare pomieszczenia, które trudno wy 
posażyć w nowoczesne urządzenia, 
jak: lady chłodnicze, wózki do skrzyń, 
(aby ich kobiety nie dźwigały na 
brzuchu), klimatyzację i inne. Sprze­
dawcy skarżą się na dostawy nieter­
minowe, lub przed samym zamknię­
ciem sklepu. Z kolei WSOP tłumaczy 
to brakiem rąk do pracy. 

Na zakończenie warto dodać, że w 
br. owoce i warzywa obrodziły, zao­
patrzenie, według opinii klientów, 
jest znacznie lepsze niż w roku ubieg 
łym. Witaminy są. Chodzi tylko o to, 
aby jak najszybciej i w jak najlepszym 
stanie trafiały one do konsumentów. 

Sposób 
na uniknięcie strat 

Co zrobić, jeśli ziemia jest 
lekka, pagórkowata, nie­
wdzięczna dla rolnika? Ta­
deusz Koehler, dyrektor Pań 
stwowego Przedsiębiorstwa 
Rolnego nr 3 w Ostrówku 
uważa, że w takich warun­
kach należy nastawić się na 
hodowlę. Gdy pięć lat temu 
obejmował stanowisko dyre­
ktora, gospodarstwo miało 
10,5 min zł strat. W tym ro 
ku bilans był dodatni, uzy­
skano 1,2 min zł zysku. Wła 
śnie dzięki hodowli udało 
się osiągnąć taki wynik. 

— Tegoroczny wynik wca 
le nie jest szczytem naszych 
możliwości — mówi dyrek­
tor — W przyszłym roku 
chcemy mieć już dwa i pół 
miliona złotych zysku. Ma­
my obecnie 7,5 tysiąca hek­
tarów ziemi i sześć — jak 
to się dawniej mówiło — 
folwarków W każdym z nich 
prowadzimy hodowlę innych 
zwierząt. Hodujemy 3 tys. 
sztuk bydła, 5 tys. świń, 2 
tys. owiec i około stu klaczy. 

Potomstwo tych ostatnich 
trochę ujeżdżamy i jako 
sportowe konie wystawiamy 
na aukcjach. Otrzymaliśmy 
już za nie sporo dewiz, po­

dobnie zresztą jak za ekspor 
towe buhaje i tryki. Teraz 
właśnie w Chociwlu buduje 
my nową bukaciarnię na 500 
stanowisk. 

Ludzie, którzy przed paro 
ma laty znali gospodarstwo 
Ostrówek, najlepiej potrafią 
dostrzec zmiany, jakie tam 
zaszły. W zasadzie prawie 
wszystkie budynki inwentar 
skie buduje się na nowo, od 
podstaw, bo dawne po pro­
stu rozsypują się. W budów 

nictwie inwentarskim stosu­
je się tu system, który poz­
wala stosunkowo szybko u-
zyskiwać efekty. Stawia się 
metalową konstrukcję, którą 
wypełnia się murem i to są 
obory, owczarnie, bukaciar­
nię. Większość prac budo­
wlanych (a buduje się rów­
nież domy dla pracowników) 
wykonuje własną ekipą re-

lekcja na targi 
MIASTKO. Fabryka Rękawiczek i Odzieży Skórzanej 

w Miastku znacznie przekroczyła zadania planowe _ za 
okres 8 miesięcy. Dotyczy to zwłaszcza eksportu odzieży. 
Dyrektor B. Karwowski jest przekonany, że wyniki mo­
gły być jeszcze lepsze, gdyby nie wzrosła absencja cho­
robowa. 

W zakładzie przygotuje się nowe wzory odzieży na eks­
port ze skór „nappa" (skóra specjalnie garbowana, dosko­
nale nadająca się zwłaszcza na płaszcze i kurtki). Na je-
s ;enne targi „TAKON 75" przygotowano 16 modeli, we­
dług wzorów własnych i sugestii klientów krajowych 
i zagranicznych. We wzorcowni zakładu te właśnie mo­
dele poddawane są ostatnim zabiegom kosmetycznym. 

W ostatnich dniach sklepy odzieżowe Koszalina i Słup­
ska otrzymały ponad 2 tys. szt. odzieży skórzanej, głów­
nie płaszczy, kurtek i kożuchów. 

To na bieżąco Natomiast specjalna grupa pracowni­
ków FRiOS przygotowuje już kolekcję na I półrocze ro­
ku przeszłego. Modele będą wystawione pod koniec 
września na giełdzie krajowej w Krakowie. 

Są też dobre wiadomości z, frontu inwestycyjnego. 
15 września oddane zostanie przedszkole na 120 miejsc 
przy ul. M. Konopnickiej. Pozwoli to na znaczne złago­
dzenie nabrzmiałego problemu braku miejsc dla dzieci 
pracowników FRiOS w przedszkolach. Obok zakładu 
Wznoszą się mury zakładowej stołówki. Termin oddania 
tego obiektu w roku przyszłym. Tempo prac dobre. 
W obu przypadkach wykonawcą jest KPRB Miastko. 

(mef) 

Zdarzenia i wypadki 
* W DARŁOWIE, na ul. Wła­

dysława IV, na zaparkowany na 
prawej stronie jezdni samo­
chód ciężarowy star 25 naje­
chał rowerem 21-letni Wiesław 
P. Wskutek uderzenia rowerzy 
sta doznał dotkliwych obrażeń 
ciała 1 został przewieziony do 
szpitala w Sławnie. 

* WE WSI BORNE (gmina O-
strowice), w zagrodzie rolnika 
Stanisława Karczewskiego. 3-let 
nie dziecko bawiąc się zapałka 
mi spowodowało pożar. Pastwa 
płomieni padła obórka wraz z 
sianem wartości ok. 15 tys. zł. 

(hz) 

PRZYJEMNIEJ 
SIĘ MIESZKA 

ŚWIDWIN. Na 36 budyn­
kach położono w tym roku 
nowe elewacje. Uporządko­
wano gruntownie wiele ulic 
Na nowe zieleńce i kwietni 
ki wydano w br. 500 tys. 
złotych. Najlepiej prezentują 
się ulice: Połczyńska, 3 Mar 
ca, Kołobrzeska, Szczeciń­
ska. Optymizmem napawa 
fakt, że prócz zakładów pra 
cy, do porządkowania mia­
sta włączyli się. ofiarnie 
mieszkańcy. W społecznym 
działaniu na rzecz miasta 
wyróżniają się komitety ob­
wodowe nr 1, 3 i 5. 

(jawro) 

Fomidor gigant 

SŁUPSK. W ogródku 
działkowym rencistów za­
mieszkałych w Słupsku F. 
i J. Zająców zbiera się po­
midory o wadze od 70 do 
80 dkg. Są to okazy rekor­
dowe. 

(mef) 

ALINA MAŁYGA 
I MARYLA WRONOWSKA 

montowo-budowlaną, co naj 
wyżej pod nadzorem fachów 
ców z renomowanych firm. 
W Ostrówku postawiono w 
ostatnim czasie na samowy­
starczalność. I choć nie 
jest to nowatorski sposób 
gospodarowania, to jednak 
w warunkach tego gospo­
darstwa doskonale zdaje e-
gzamin. Są więc warsztaty 
naprawcze sprzętu rolnicze­
go, mieszalnie pasz, stacja 
chemizacji, baza transportu, 
wspomniana wcześniej bry­
gada remontowo-budowla­
na i ośrodek wypoczynko­
wy. 

W ubiegłym roku wybu­
dowano ładny ośrodek wy­
poczynkowy nad jeziorem 
Chlewo. Z myślą o pracow 
nikach gospodarstwo przeję­
ło starą, geesowską masar­
nię (spółdzielnia wybudowa 
ła sobie nową), z której pro 
dukcja będzie przeznaczona 
głównie dla załogi. Podob­
nie zresztą jak warzywa 
spod foliowych namiotów. 
Najbliższej wiosny będą już 
pierwsze plony. 

W Ostrówku okazało się, 
że na niezbyt urodzajnej gle 
bie można również osiągać 
dobre wyniki, można wyprą 
cować zysk. Trzeba tylko 
znaleźć sposób gospodarowa 
nia — najlepszy, najbardziej 
efektywny. (az) 

NA PLACACH BUDOWY 

II POJEZIERZA" 
SZCZECINEK. Na nowo powstającym osiedlu „War*. 

szawske-Chełmińskim" w Szczecinku zastaję ekipy pra-4 
cowników Szczecineckiego Przedsiębiorstwa Budowlanego 
„Pojezierze". Pracują oni obecnie przy trzech budynkach. 
Jeden jest już na ukończeniu, dwa podnoszą się właśnie 
z fundamentów. Oddanie do użytku pierwszego nastąpi 
z końcem września br. 

— Prace postępują zgodnie z harmonogramem — infor­
muje . starszy majster na budowie, Tadeusz Wyroślak, 
— Nie powinno być opóźnień. 

Zwracam uwagę na rozrzucone popękane cegłyj 
a szczególnie na bloki gazobetonowe w całkowitej roz-, 
sypce. •-

— Przyszły do nas w takim stanie, reklamowaliśmy 
i będą je wymieniać. 

Na budowę wszedł już podwykonawca — Słupskie 
Przedsiębiorstwo Instalacji Budownictwa. Robotnicy wy-* 
ładowują samochód. 

— Do tej pory czekaliśmy na te grzejniki. Prawie cały; 
dzień byliśmy bez zajęcia. Jest trochę bałaganu organiza­
cyjnego w robocie. Np. Wykonawca wylał posadzki zanim 
my zdążyliśmy wykonać swoją pracę. A wszystko idzie 
trochę za wolno. 

„Pojezierze" jest przedsiębiorstwem budowlanym nie-* 
mai wszechobecnym na placach budowy w tym rejonie. 
W samym Szczecinku buduje dwa osiedla mieszkaniowe, 
bazę składową „Centrostalu", bazę koszalińskiej Centrali 
Materiałów Budowlanych, zakład energetyczny, placówką 
„Polmozbytu", przychodnię rejonową przy szpitalu. 
W Człuchowie, Miastku i Czarnem prowadzi budows 
nictwo mieszkaniowe, również w Miastku buduje przed­
szkole dla zakładu „Alka", w Czaplinku fabrykę mebli 
i halę fabryczną dla „Telkom-Telczy", a w Koszalinie 
— stołówkę WSInż. (maj) 

AKWARELE H. TRAWNIKOWA 
KOŁOBRZEG. W Małej Ga­

lerii Domu Kultury otwarto 
wystawę S2 akwairel Hermana 
Trawnikowa z ZSRR. 

Herman Trawników ukończył 
uczelnię 'plastyczną w Świer-
dłcwsku, w 1963 r. Od tego 
czasu mieszka 1 pracuje w 
Kurganie, mieście położonym 
między Czelabińskiem i Om-
skiem. Trawników wyraża swo­
je artystyczne widzenie świa­
ta w różnych technikach 1 przy 
pomocy różnorodnego tworzy­
wa, ale najchętniej posługuje 
się akwarelą. 

Urok tajgi uralskiej o wscho 
dzie słońca, w południe, kiedy 
z naciętej kory sosen spada 
żywica — to jedna z pasji 
Trawnikowa. Druga, to step 
jego bezkres. Nie tylko pejzaż 
leży w centrum twórczości 
artysty. Interesują go też lu­

dzie, cl, którzy na dalekim 

Urahi tworzą dzisiejszy dzietf 
swej ojczyzny. 

Zgromadzone ns wernlsażii 
akwarele w zasadzie są czytel 
ne, bo realistyczne z domiesz­
ką romantyzmu i impresjoni­
zmu. Niemniej są to dla od­
biorcy polskiego pejzaże egzo­
tyczne, stąd konieczne byłoby 
umieszczenie tytułów prac, 
zwłaszcza że autor opatrzył 
nimi akwarele. Pożądane było­
by także umieszczenie prz^ 
poszczególnych pracach daty 
ich powstania. 

Niewątpliwą satysfakcją dla 
Trawnikowa była pokaźna licz 
ba osób przybyłych na otwar­
cie wystawy. Szkoda, że nie 
wyzyskano obecności artysty 
na wernisażu, by poinformo­
wał zebranych, w jaki sposób 
inspiruje go twórczo piękno 
rodzinnych stron. 

ELŻBIETA. ROSIAH 
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BIAŁOGARD. Samochodziarze  z  Białogardu bardzo chwalą  sobie  udogodnienie  s two­
rzone im przez  Spółdzie lnię  Dozoru Mienia  „Warta" ,  która  uruchomiła  n iedawno mecha­
niczną myjnię  samochodów.  W ciqgu s iedmiu minut  można tu  gruntownie  wypucować oo-
jazd.  W przyszłości  p lacówka usługowa przy  u l .  Połczyńskie j  rozszerzy  zakres  usług  o  myae  
podwozi ,  smarowanie,  pompowanie  kół  i  ładowanie  akumulatorów.  Fot .  J .  P iątkowski  

ll f f l l l l l iTl f  

Wieści ze Szczecinka 
SZCZECINEK. Jedną z atrakcji turystycznych dla wcża 

sowiczów, turystów a także stałych mieszkańców miasta 
jest rejs stateczkiem spacerowym „Danusia" po jeziorze 

Trzesiecko. Niestety, już ponad miesiąc statek stoi unieru­
chomiony na przystani LOK. Amatorów przejażdżki wod­
nej zbywa się wyjaśnieniem, że „nawalił rozrusznik". Czy 
naprawa rozrusznika jest aż tak skomplikowaną operacją? 

Warto się jeszcze tym zająć, prognoza pogody na wrze­
sień jest również optymistyczna. 

A 
Atrakcyjna propozycja szczecineckiego Oddziału WPT 

zainteresuje z pewnością kibiców piłki nożnej Przedsiębior 
stwo organizuje w październiku br. wycieczkę autokarową 
na mecz Polska — Włochy w ramach rozgrywek elimina­
cyjnych do piłkarskich mistrzostw Europy. 

Bliższych informacji udziela Biuro Obsługi ciuchu Tury­
stycznego WPT, ul. Bohaterów Warszawy 10. 

A 
W kilku szczecineckich sklepach spożywczych stwierdzi­

liśmy niedozwolone praktyki: krótkotrwałe produkty spo-
zyiccze,  mające kilkutygodniowy okres giodrancji,  zalega­
ją sklepowe półki znacznie dłużej. Sprzedaje się więc prze 
terminowaną musztardę,  przypraw]/,  majonez.  

Komu więc potrzebna przysłowiowa „musztarda po o-
biedzie"?, (ur) 

Powstało Zjednoczenie 
Przedsiębiorstw 
Gospodarki 
Komunalnej 
i Mieszkaniowej 

SŁUPSK. W Słupsku utworżo 
no Zjednoczenie Przedsiębiorstw 
Gospodarki Komunalnej i Miesz 
kaniowej z siedzibą przy ulicy 
Szczecińskiej 112 Skupia om 
12 przedsiębiorstw z całego wo 
jewództwa słupskiego. 

Cel powołania zjednoczenia, to 
nadzór nad prawidłowa działał 
nością przedsiębiorstw te~o re 
sortu, dbanie o lepsze zaopatrzę 
nie materiałowe, o przydziały 
nowoczesnego sprzętu. Zjedno­
czenie będzie także starało się 
o modernizację istniejących bu­
dynków oraz budowę zaplecza 
dia wszystkich przedsiębiorstw 
komunalnych województwa. 

(mel 



Sfrona 10 S P O R T  - N A  Ś W I E C I E  G/os Pomorza nr 199 

, -uJzs' " * ' 

mm 

•••::. m-. 

• • :::> sm 

iiŚfs 

Ma zdjęciu: nowy mistrz iwia 
ta amatorów w wyścigu szoso 

wr/m - Holender A. Gavers. 

ELIMINACJE 
MOTOROWCÓW 

W Słupsku odbyły się okrę 
gowe eliminacje' motorowe 
Pucharu Polski. 

Oto zwycięzcy w poszcze­
gólnych klasach wyścigo­
wych: 

Klasa 125 ccm: Józef Kr a w 
czyk (LOK Szczecinek); 

Klasa 175 ccm: Ryszard 
Wierzbik (OSM Słupsk); 

Klasa powyżej 175 ccm: 
Jerzy Wszalski (Złocieniec); 

W klasyfikacji drużynowej 
zwyciężyli motorowcy z OSM 
Słupsk przed LOK Szczeci­
nek. 

Zwycięzcy w poszczegól­
nych kategoriach zakwalifiko 
wali się do zawodów finało­
wych. które sie odbędą 13— 
—14 bm. w Warszawie. 

(sf) 

I! FESTIWAL DOŻYNKC 

Już dziś rozpoczyna się 
II Festiwal Dożynkowy LZS. 
Pojedynki czołowych spor­
towców wiejskich toczyć się 
będą w kilku dyscyplinach. 
Do Koszalina przybędą naj­
lepsi wiejscy ciężarowcy, 
zapaśnicy VF stylu wolnym, 
kolarze, biegacze I motocy­
kliści. 

Festiwal jest traktowany 
jako mistrzostwa krajowe 
Zrzeszenia LZS w tych dy-
scy plin ach. Organ izatorem 
II Festiwalu są: Rada Głów 
na LZS, Federacja Socjali­
stycznych Związków Mło­
dzieży Polskiej i Wojewódz­
kie Zrzeszenie LZS w Ko­
szalinie. Startują ekipy ze 
wszystkich 49 województw. 
Puchar za zwycięstwo w kia 
syfikacji generalnej ufun­
dowany został przez prze­
wodniczącego FSZMP, Zdzi­
sława Kurowskiego. Uroczy­
ste otwarcie Festiwalu na­
stąpi dziś o godzinie 15 w 
Mostowi e. 

W koszalińskich halach 
KOSiW i WSInż. od rana 
walczyć bedą zapaśnicy i 
ciężarowcy. Ó godzinie 15 w 
Mostowie nastąpi start do 
pierwszego etapu wyścigu 
kolarskiego. Podajemy o-
becnie garść informacji o 
każdej dyscyplinie. 

Bez wątpienia szlagierem 
numer jeden będzie trzyeta-
powy wyścig- kolarski. Start 
w nim zapowiedzieli naj-
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lepsi kolarze LZS. W eki­
pie opolskiej ujrzymy m. in. 
Szozdę i Barcika, barw Po­
znania bronić będzie m. in. 
były mistrz świata — Ko­
walski. a Polewiak i Krę-
czyński to liderzy ekipy 
szczecińskiej, Dodajmy je­
szcze Labochę, Kaczmarka, 
Prilla, Langa i wielu innych 
najlepszych kolarzy z kraju, 
aby ocenić rangę tej impre­
zy. 

Dzisiejszy etap liczy 100 
kilometrów. Start i meta w 
Mostowie. Jutro kolarze wy 
startują z Sianowa przez 
Węcorzewo, Kośeiernicę, Po 
łanów, Sławno, Darłowo z 
powrotem do Sianowa. Wre­
szcie w sobotę kolarzy obej­
rzą mieszkańcy Koszalina w 
jeździe indywidualnej na 
czas na dystansie 30 kilome­
trów. Przejadą oni ulicami: 
Zwycięstwa, Traugutta i 
Armii Czerwonej w kierun­
ku do Sianowa. Start i me­
ta — w Sianowie. W wy­
ścigu startuje 140 kolarzy 
ze wszystkich województw. 
I jeszcze jedna kolarska 
atrakcja. 25 najlepszych w 
tym wyścigu wystartuje w 
niedziele (o godzinie 15) na 
stadionie Gwardii w wyści­
gu australijskim. 

126 zapaśników z 29 woje­
wództw stanie do walki o 
tytuły mistrzów Zrzeszenia. 
Turniej zapaśniczy w styla 
wolnym rozpocznie sie dziś 
o godzinie 9 w hali WSInż. 

przy ulicy Racławickiej. 
Startują w nim tak znani 
zawodnicy jak: Kampik z Ka 
towic, Oganiaczyk (Sieradz), 
Pakuszcwski i Chiliński z 
Wrocławia Barw Koszalina 
i Słupska bronią zapaśnicy 
Orła Białogard i Piasta 
Słupsk. Walki popołudnio­
we rozpoczynają się o go­
dzinie 17. 

W ogólnopolskim turnieju 
w podnoszeniu ciężarów star 
tuje 100 zawodników z 33 
województw. Turniej rozpo­
czyna się dziś o godzinie 9 
w hali KOSiW przy ul. Gło­
wackiego. Zakończenie tur­
nieju w sobotę. 

640 zawodników i zawod­
niczek ze wszystkich woje­
wództw wystartuje w finale 
Dożynkowych Biegów Naro­
dowych. Rozpoczną się one 
dziś o godzinie 18 w Mosto­
wie. Zawodnicy startują we 
wszystkich kategoriach wie­
kowych, a .najdłuższy dy­
stans wynosi 3 kilometry. 

Również o 16 w Mostowie 
odbędą się imprezy central­
nego zlotu motorowego 
„Szlakiem przodujących go­
spodarstw rolnych Pomorza 
Środkowego", W tej tury­
stycznej imprezie bierze u-
dzial 2040 uczestników. 

Uroczyste zakończenie II 
Festiwalu Dożynkowego 
LZS i rozdanie naarród na­
stąpi w sobotę o godzinie 15 
na stadionie KS Gwardia w 
Koszalinie, (ebe) 
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Ostatni szlif na stadionie Gwardii 

W, 
Na przebudowanym stadionie koszalińskiej Gwardii, na 

którym odbędą się centralne uroczystości dożynkowe, trwa 
ją końcowe prace-

Wczoraj otrzymaliśmy ofic 
jalne potwierdzenie, że po 
prawie rocznej przerwie pił 
karze Gwardii powrócą 
wreszcie na „swoje". 

Już 21 bm. Gwardia zmie 
rzy się na własnym boisku 
z lubelskim Motorem, w me 
czu o mistrzostwo II ligi. 
Decyzję o oddaniu nowej 
płyty boiska piłkarzom — w 
niespełna cztery miesiące po 
zasianiu trawy, podjęto po 
dłuższych konsultacjach z kie 
równikiem Stacji Poradni­
ctwa i Pielęgnacji Boisk Tra 
wiastych przy Wydziale 
KFiT w Gdańsku, mjrem 
Antonim Hawipclem, który 
zaprojektował zastosowanie 

nowej, polskiej technologii 
w przygotowaniu płyty bois 
kowej Gwardii. 

— Na czym polega i co 
wnosi do znanych dotych­
czas rozwiązań stosowanych 
za granicą? — rozmawiamy 
z jej twórcą, który już od 
trzech dni przebywa w Ko­
szalinie. 

— Do Koszalina przybyłem 
prosto z Finlandii. gdzie wła­
śnie prowadziłem rozmowy w 
sprawie zastosowania polskiej 
technologii na stadionach fiń­
skich, między innymi w Hel­
sinkach i w Tamnere. Na 
wstanie chciałbym zaznaczyć, 
że Stacja w Gdańsku jest je­
dyną tego rodzaju placówka w 
Polsce i w krajach demokracji 
ludowej. 

— Novum na skalę przemyslo 
wą stanowi zastosowania po 

raz pierwszy na stadionie Gwar 
dii nowej technologii, opraco­
wanej w naszej Stacji. Głów­
ną jej zaletą jest przedłużenie 
czasu eksploatacji i zwiększe­
nie częstotliwości eksploatowa­
nia płyty boiska. Tradycyjne 
trawniki,, bez szkody dla ich 
jakości mogą być ekępieatowa 
ne dopiero' po dwóch latach 
i w nie większym wymiarze 
niż 8 godzin tygodniowo. 

Wiele krajów i specjalistów 
doszło już do pewnych wyni­
ków w nowej metodzie, budowy 
boisk, lecz przy olbrzymich kosz 
tach finansowych. Zastosowa­
nie technologii zagranicznej na 
jedną płytę kosztowałoby nas 
około 100 tys. dolarów. Ośro­
dek w Gdańsku opracował pol 
ska technologię, która przyczy 
ni się do podniesienia jakości 
i wydłużeniu czasu eksploata­
cji płyt boiskowych. 

— Technologia nasza składa 
się z wielu elementów, których 
ze względu na złożoność nie 
sposób omówić w krótkim wy­
wiadzie. Polega ona rn. in na 
odmiennym przygotowaniu pod 
glebia i gleby, doboru gatunku 
traw oraz ułożeniu siatki dla 
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Z Krakowa powróciła eki 
pa piłkarska juniorów kosza 
lińskiej Gwardii, która u-
czestniczyła w finałowym tur 
nieju o mistrzostwo Polski 
Gwardyjskiego Pionu Spor­
towego MSW, W finałowej 
czwórce najlepszych drużyn 
w kraju znalazły sie zespoły 
Błękitnych Tarnów, Polonii 
Bydgoszcz, Gwardii Kosza­
lin i gospodarzy turnieju — 
Wisły Kraków. 

Koszalinianie spisali się 
bardzo dobrze, zdobywając 
tytuł wicemistrzów Polski. 
W decydującym meczu o 
pierwsze miejsce drużyna 
Gwardii spotkała sie z fa­
worytem turnieju — Wisłą. 
Mecz zakończył sie wysoką 
wygrana gospodarzy 6'1 (2 0). 
Dla Gwardii jedyna bramkę 
zdobył Ryfun W pierwszym 
pojedynku finałowym Junio­
rzy Gwardii Dokonali Błękit 
nych 5:1, a w drugim — zrs 
misowali z Polonia 0:0. W 
meczu o trzecie miejsce- Po 
lonia pokonała Błękitnych 
4:1. 

O występach naszych ju­
niorów w Krakowie rozma­
wiamy z trenerem Gwardii, 
Leonem Bemydczukiem. 

— Mimo wysokiej porażki 
w meczu z Wisłą, jestem za 
dowolony ze swoich podo­
piecznych. Drużyna gospoda 
rzy była poza zasieffiem po­
zostałych uczestników fina-
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zabezpieczenia krzewienia traw. 
Taka właśnie technologia zo­
stała zastosowana na płycie 
boiska Gwardia. Siew trawy 
nastąpił w maju, a 1uż w 
cztery miesiące później piłka­
rze mogą wystąpić na. nowej 
płycie. Przy tradycyjnym sy­
stemie, z nowego boiska moż­
na byłoby korzystać dopiero 
po dwóch latach. 

— Podjęcie decyzji przez 
KS Gwardia — przyznam — 
było ryzykowne. Lecz dziś 
mogę już stwierdzić, że po 
występach dożynkowych <pły 
ta — po niedługim czasie — 
przybierze z powrotem świe 
ży wygląd. Dzięki założonej 
siatce nie naruszony zosta­
nie system krzewienia tra­
wy. Mimo eksploatacji, po 
2—3 tygodniach nastąpi peł 
ny rozrost świeżych, jeszcze 
gęściejszych roślin. 

Tak więc — dzięki nowej, 
polskiej technologii, piłkarze 
Gwardii będą mogli już w 
tym miesiącu rozgrywać mi 
strzowskie mecze na nowej, 
pięknej płycie boiska. 

RoEinawiał: 
STANISŁAW FIGIEL 

łów. Najlepiej świadczą o 
tym wyniki. Wi ślący wygra­
li również wysoko z Polo­
nią (6:0) i Błękitnymi (5:0). 
Jedynie Gwardia zmusiła 
bramkarza Wisły do kapitu­
lacji. 

— Spotkanie Wisły z Gwar 
dią było najlepszym pojedyn 
kiem turnieju. Tak ocenili 
ten pojedynek trenerzy zespo 
łów. Również sprawozdawcy 
prasowi byli zgodni z ich o-
ceną, stwierdzając, że mecz 
W'sły był najładniejszym wi 
dowiskiem trzydniowego tur 
nieju, w którym spotkały 
sie bezsprzecznie dwie naj­
lepsze drużyny finału. 

Zdobycie drugiego miejsca 
przez koszalinian jest spo­
rym sukcesem podopiecznych 
trenera Demydczuka, który 
w tym sezonie objął już fun£ 
cję trenera rezerw Tl-lisowej 
Gwardii. Wywalczenie drugie 
go miejsca przez naszych 
młodych piłkarzy jest dob­
rym prognostykiem. Świad­
czy o dobrej pracy szkolenio 
wej w KS Gwardia. Być mo 
że jut w niedalekiej przysz­
łości tegoroczni finaliści — 
idąc za przykładem Okoński® 
go — zastapia swoich star­
szych kolegów w pierwszym 
zespole Il-ligowców. (sf) 

TENISOWE MP 
Na kortach MKP w Łodzi roz 

poczęły się 49 Tenisowe Mi­
strzostwa Polski, w których star 
tuje 32 zawodników i 14 zawód 
niczek. Wśród kobiet zabrakło 
zeszłorocznej mistrzyni Polski 
Barbary Kralownv. natomiast 
zgłoszony iest Wojciech Fibak. 
który srry pojedyncze rozpoczął 
3 bm. 

W pierwszym dnhi mistrzostw 
rozegrano eliminacje w grach 
ooiedyńrzych które nie ntzy* 
niosły niespodzianek. 

W skrócie 
* Z WĘGIER powróciła dru­

ga reprezentacja Polski w pod 
noszeniu ciężarów która w 
Miskolcu rozegrała międzypań­
stwowy mecz z druga drużyna 
Wegier. Mecz zakończył sie 
zwycięstwem drużyny oolskiei 
6:3, 

* W MOSKWIE rozegrany zo­
stał rewanżowy finałowy no^e-
dynek o Puchar Eurony «• 
keju na łodzie sezonu 1974/7?!. 
w którym miejscowy zesnuł 
CSKA pokonał Tesle Pardubice 
CCSHS^ fl:l CS:0. 3:0 i:1V Pierw 
szy mecz wygrała Tesla 3:2. 

Puchar Europy zdobyli ho­
keiści CSKA. 

DEFICYT HANDLOWY MAOISTÓW NA FLORYDZIE... 

(Korespondencja AFN z Moskwy) 
Kierownictwo pekińskie od dłuższego 

już czasu chwali zachodni Wspólny Ry­
nek wykazując z nim gotowość współ­
pracy. Niedawno podczas wizyty w Peki­
nie zastępcy przewodniczącego komisji 
EWG Christófera Soumsa nawiązano 
oficjalny kontakt między ChRL i EWG. 
Jednocześnie przebywający w Bonn 
przedstawiciel przewodniczącego Chiń­
skiego Komitetu ds. Rozwoju Handlu 
Międzynarodowego Li Jum-tana oświad­
czył1: „EWG posiada dla Chin ogromne 
znaczenie nie tylko jako gospodarczy, ale 
również polityczny czynnik". W ten spo­
sób kierownictwo pekińskie oceniając 
EWG i NATO jako zrzeszenie imperiali­
stycznych państw, zmieniło kurs o 180 
stopni. Potwierdza to Jeszcze raz zupeł-, 
ny brak zasad prowadzonej przez 
maoistów polityki, • 

Pekińscy partyjni bonzowie prowadząc 
swój polityczny flirt z EWG zmierzają 
do zupełnie określonych celów. Tak samo 
jak przy zbliżeniu do agresywnych kół 
NATO, maoiści w swoich bezpośrednich 
kontaktach z EWG widza środek uzyska­
nia nowych kanałów dla prowadzenia 
antyradzieckiej wielkomocarstwowej i szo 
w: ni stycznej polityki, a tym samym 
przeciwdziałanie procesowi odprężenia w 
Europie wszelkimi politycznymi i gospo­
darczymi sposobami. 

Umocnienie kontaktów * EWG kosztu­
je kierownictwo pekiński* bardzo drogo. 

Współczesny kryzys gospodarczy w świe­
cie kapitalistycznym, najpoważniejszy po 
zakończeniu drugiej wojny światowej, wy 
wołu je troskę nie tylko u polityków i 
ekonomistów czołowych państw imperia­
listycznych. Ekonomika Chin przeżywa 
również ogromne trudności." Maoiści w 
ubiegłym roku zaczęli prowadzić prze­
dziwną politykę w stosunkach gospodar­
czych z innymi państwami. Około 70 proc 
obrotu handlu zagranicznego ChRL przy­
pada obecnie na państwa kapitalistyczne. 

Według 'danych angielskiego dziennika 
„Sunday Times" deficyt handlowy ChRL 
z państwami kapitalistycznymi wynosił w 
1974 roku ponad 450 milionów fontów 
szterlingów. 

Można by było przypuszczać, że ten 
proces rozwoju stosunków handlowych 
zmusi kierownictwo pekińskie do zasta­
nowienia się. Tak jednak nie stało sie* 
Zamiast tego maoiści u stokrotni aj ą ataki 
na najbardziej stabilną i dynamiczną 
międzynarodową organizację świata — 
RWPG. Propagandziści pekińscy wszelki­
mi sposobami zniekształcana wyniki ści­
słej współpracy krajów RWPG opartej 
na zasadach socjalistycznego internacjo­
nalizmu. Mało tego, próbują zaprzeczyć 
bezspornym gospodarczym sukcesom kra­
jów RWPG. W tej swojej działalności 
wpadają w .fanatyzm antyradziecki szyty 
tak grubymi tr"ómi, że nikt nie może 
przyjąć go ną serio. ANATOLI FILIPOW 
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Widowisko zaczyna się od 
zbiorowego pływania w takt 
wiedeńskich walców. Po­
tem na platformie zawie­
szonej kilka metrów n*d 
wodą pojawia się człowiek 
v/ tenisówkach i marynar­
skim ubraniu, co sprawia, 
że w całym basenie — co 
zaobserwować można z try­
bun lub też z dołu przez 
szklane tafle jego ścian — 
następuje wyraźne ożywie­
nie i podniecenie. Człowiek 
ten rozdaje ryby i delfiny, 
o nich to bowiem mowa, z 
właściwym wdziękiem wy­
skakują w górę, by schwy­
cić przysmak. Szczytowym 
momentem tej fazy prog­
ramu jest „wyjęcie" ryby, 
którą trener trzyma w 
swych zębach. 

Piorun w ogonie 

Stwory morskie, bagien­
ne, zwierzęta i ptaki wprzęg 
nięto na Florydzie w twar­
dą służbę zarabiania pie­
niędzy dla ich właścicieli. 
Oto „węgorz elektryczny", 
jest on z regularnością co 
półtorej godziny (co rekla­
mują neonowe napisy) skła 
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niany do prezentowania 
swej straszliwej energii, 
która w normalnych warun 
kach służy mu do poraża­
nia ofiar. Specjalna tablica 
zapalającymi się żarówkami 
informuje, że w ogonie wę­
gorza znajduje się „600-wol 
towy piorun". W „papuziej 
dżungli" pod Miami można 
w ' pięknym tropikalnym o-
grodzie nie tylko obejrzeć 
wszystkie istniejące na 
świecie tego gatunku ptaki, 
ale i podziwiać ich umie­
jętności jazdy na rowerku 
po linie, a nawet gry w po­
kera. Prowadzący „show" 
wywołuje młodzieńca lub 
nieletnią panienkę, partne­
rzy ciągną karty i kiedy 
już zdaje się. że człowiek 
powinien partię wygrać — 
mądra papuga dobiera to, 
co potrzebne jest jej do 
„karety" lub „fula". Po­
spieszmy jednak do którejś 
z „aliga torowych farm", 
gdzie dopiero złapać się 
można za głowę. W bag­
nach, jeziorkach i na pia­
szczystych brzegach drze­
mią nieruchome setki tych 
gadów. Wystarczy jednak 
rzucić kawałek bułki, by te 

scenerią ożywić. Nawet wiol 
kiego Jaszczura można na­
kłonić, by wdrapywał się 
na zjeżdżalnie (jak z ogród­
ka jordanowskiego) i sycząc 
spadał do basenu na głowy 
pobratymców. Gdzie indziej 
aligator, drażniony paty­
kiem. rzuca się na koloro­
wy balon. 

W Parku Narodowym 

Jest jednak na Florydzie 
miejsce, gdzie stanąć moż­
na w zachwycie, oko w oko 
z przyrodą, bogatą florą 
i fauną. Jest nim olbrzymi 
obszar Parku Narodowego 
Everglades (trzykrotnie 
większy od terytorium woj. 
bydgoskiego). Można z bli­
ska przyjrzeć sie żyjącym 
tu tysiącom najprzeróżniej­
szych zwierząt i ptaków. 
Na wytyczonych dla zwie­
dzania szlakach niewiele tu 
ludzi; Amerykanie najwi­
doczniej wolą cudeńka z 
opisanych wyżej „atrakcji 
Florydy". 

JAN DZIEDZIC. (Miami) 


